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Krajobraz po tragedii

Przyjechał św. Marcin
str.:6 - 7

Zakład na medal(e) 
str.: 5

Pani Anna i jej dwóch synów nadal są w traumie. Pożar w Jedlicach trwał krótko, ale jego skutki są 
potworne. Pochłonął życie ojca, który osierocił troje dzieci. 3 letnia dziewczynka przez lata walczyć będzie 
o powrót do pełnego zdrowia. Na szczęście poszkodowani mogą liczyć na pomoc urzędników, 
społeczników i zwykłych ludzi, którym los ofiar nie jest obojętny. Wszelkich informacji na temat pomocy 
dla poszkodowanych w pożarze udziela Ośrodek Integracji i Pomocy Społecznej w Ozimku, (str.3)

W tym numerze pokazujemy, jak z lotu ptaka wyglądają Mnichus i Nowa Schodnia.

Wygrali „Zielone Lato” 
str.: 8-9

Karate mistrzyni 
str.: 21

Pamela
SKLEPY ODZIEŻOWE*

szeroki asortyment odzieży 

damskiej

i męskiej 

po atrakcyjnych, 

niskich cenach I

Ozimek, ul. Słowackiego 1D
(wejście od. strony Żespdtu Szkół)

s

Zapraszamy 
w godz. 9.00 - 18.00, 
w soboty 9.00 ■ 13.00

46-040 Ozimek, ul. Częstochowska 3/2

r SALON FIRMOWY
w Ozimku, ul. Kolejowa 1

ZAPRASZA

BLflCK Rfe ' WffiB poniedziałek - piątek
9.00 - 17.00

sobota 9.00 - 13.00

- rewolucyjna metoda badana skóry SfjriControl
- trzy nowoczesne łóżka, w ym tuba stojąea
- lampy brązujące
- szokujące promocje p

ZAPRASZAMY:
pon.-pt. 11.00-21.30 

soboty 9.00 -18.00

irz^z ^ały rok

tel. 077 44 36 146 
www.exoticsun.pl
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Dobre zarządzanie może być przeszkodą
Rozmowa z burmistrzem 

Ozimka Janem Labusem.
- Co obecnie jest pańskim prio­

rytetem?
- Jesteśmy na progu unijnego 

okresu finansowania 2007 - 2013, 
w którym mają do nas dotrzeć rze­
komo ogromne pieniądze, więc 
trzeba się do tego przygotować. 
Zresztą walka o te pieniądze mię­
dzy różnymi samorządami, pro­
jektami już trwa. Ja i moi współ­
pracownicy obecnie koncentruje­
my się na projekcie kanalizacji 
gminy. Musimy więc najpierw wy­
znaczyć beneficjenta, który te pie­
niądze ma otrzymać i być za nie 
odpowiedzialny. W/ przypadku na­
szej gminy prawdopodobnie bę­
dzie to nasza „komunalka” z An­
toniowa. Jak jedna z nielicznych 
gmin w tym rejonie spełniamy ten 
warunek, że możemy przystąpić 
do walki o pieniądze z Narodowe­
go Funduszu Ochrony Środowiska. 
Byliśmy w centrali tego funduszu w 
Warszawie - wraz z wójtami są­
siednich gmin. I wprawdzie wcze­
śniej ustalaliśmy, że wszystkie te 
gminy będą się starały o dofinan­
sowanie systemów kanalizacji na 
swoim terenie w ramach jednego 
wspólnego projektu, to teraz pora­
dzono nam podzielenie tego pro­
jektu na trzy części. Jednym z be­
neficjentów będzie Turawa, drugim 
- Ozimek, trzecim - Zawadzkiem. 
W Warszawie zaaprobowano takie 
rozwiązanie. Po prostu szybciej 
można przygotować dokumenta­
cję dla poszczególnych gmin.

• A jak my jesteśmy przygoto­
wani?

- My mamy już dokumentację 
gotową na Dylaki, Biestrzynnik, 
Szczedrzyk i Krasiejów. Na ukoń­
czeniu jest część Ozimka, Nowa 
Schodnia, Schodnia i Pustków. Na 
początku listopada wyłoniono w 
przetargu wykonawcę na doku­
mentację sieci w Grodżcu, Chobiu 
i Mnichusa oraz Krzyżowej Doliny. 
I ta część dokumentacji ma być 
gotowa na koniec przyszłego roku. 
Do inwestycji przygotowani doku­
mentacyjnie będziemy więc pod 
koniec przyszłego roku - muszę 
tutaj zastrzec, że to dość kosztow­
na sprawa, gdyż ta ostatnia doku­
mentacja kosztuje około 300 tysię­
cy złotych. Ale to nie wszystko. Otóż 
żeby złożyć ten wniosek w marcu 
w Warszawie, trzeba składać też 
szereg kolejnych dokumentów. I 
wniosek rozpatrywany będzie w 
maju. Czyli w czerwcu będziemy 
też wiedzieć, czy ozimski projekt 
rozbudowy kanalizacji zostanie 
zaaprobowany do realizacji.

- Jakie są na to szanse?

- Mam nadzieje, że spore, bo 
projekt będzie bardzo dobrze 
przygotowany. Jednak w Warsza­
wie jest znacznie mniej pieniędzy 
niż pula, na jaką opiewać będą 
wnioski z całego kraju, więc nie 
ma żadnej pewności, iż w tym wy­
ścigu o pieniądze zdołamy wyprze­
dzić innych. Ozimek spełnia tak 
zwany warunek dużego miasta, 
więc swój wniosek o pieniądze 
możemy złożyć jedynie w Warsza­
wie. Gdybyśmy zostali zakwalifiko­
wani do kategorii do „małych miast” 
- składalibyśmy wniosek do Opo­
la.

- Najpierw załóżmy wariant 
optymistyczny, że dostajemy pie­
niądze. O jaką kwotę chodzi?

- Będziemy zabiegać o około 
100 milionów złotych. Nie wiado­
mo jednak, jaki będzie musiał być 
wkład własny gminy, gdyż w warun­
kach dofinansowania ten element 
cały czas jest ruchowy i raz mówi 
się o 25 procentach środków wła­
snych samorządów, innym razem 
nawet o 50 procentach. Być może 
ten udział będzie większy, by pie­
niędzmi z Narodowego Funduszu 
Ochrony Środowiska obdzielić 
większą ilość beneficjentów. Jeśli 
uzyskamy te pieniądze, to na pew­
no w ciągu kilku lat będziemy ka- 
nalizować całą gminę. Pierwsze 
prace powinny się rozpocząć na 
przełomie lat 2008/2009. I wów­
czas wszystkie pieniądze z gmin­
nego budżetu przeznaczone na 
inwestycje - pójdą na kanalizację 
oraz naprawę szkód spowodowa­
nych robotami przy układaniu sie­
ci, na przykład naprawę dróg.

- A co w przypadku wariantu 
pesymistycznego, gdy nie otrzy­
mamy dofinansowania?

- / tak musimy zabrać się ostro 
za kanalizację, bo od roku 2015 
jako gmina musielibyśmy płacić 
ogromne kary Unii Europejskiej. 
Trzeba będzie wykładać swoje 
pieniądze i postarać się o nie z 
innych źródeł. Ale oczywiście in­
westycja zrealizowana zostanie 
później niż wówczas, gdybyśmy 

otrzymali pieniądze z NFOŚ.
- Nasza gmina otrzymała laur 

„Gminy Fair Play”, wygrała inne 
rankingi. Czy to może mieć znacz­
nie przy rozdziale pieniędzy w 
Warszawie?

- To jest broń obosieczna. Z 
jednej strony takie tytuły ozna­
czają, że pieniędzy nie marnuje­
my. Z drugiej jednak często wycho­
dzi tak, że im gmina mniej zarad­
na, biedniejsza, - tym większe ma 
szanse na wsparcie z zewnątrz. My 
często nie możemy złożyć wnio­
sków o dofinansowanie z pienię­
dzy unijnych, bo mamy na przy­
kład zbyt niskie bezrobocie albo 
zbyt wysoki dochód na jednego 
mieszkańca. Te z kolei wskaźniki 
dobrze o nas świadczyły w rankin­
gach. Paradoksalnie więc czasa­
mi działa to na naszą niekorzyść.

- Był pan też w czeskich mia­
stach Prerov i Rymarov.

- Wraz z czeskimi władzami 
ustaliliśmy, że nadal będziemy sta­
rać się wspólnie o pieniądze unij­
ne - oni na swoje mamuty, my na 
Dinopark. Natomiast już teraz nasi 
przyjaciele z Prerova zadeklaro­
wali organizację Domu Polskiego, 
w którym także, a może nawet 
głównie prezentowałby się Ozi­

Sesja Rady Miejskiej

Bezpiecznie i profesjonalnie
W Ozimku nastąpił spadek przestępczości zaś Ośrodek Integracji i 

Pomocy Społecznej bardzo dobrze pracuje - ocenili radni na ostatniej 
sesji Rady Miejskiej w Ozimku.

W roku 2006 w gminie odnotowa­
no 188 przestępstw, w tym roku - 150. 
Przybyło jednak różnych interwencji 
policji, zwłaszcza podczas awantur 
domowych (czytaj też kronikę poli­
cyjną na str. 12). Radni bardzo wyso­

Podczas sesji delegacja Schodni pod adresem władz gminy złożyła p 
dziękowanie za pomoc przy remoncie świetlicy.

mek. Moglibyśmy tak na przykład 
organizować wystawy czy prezen­
tować naszą twórczość. Mają na­
wet budynek, który chcą wyremon­
tować. Zresztą my też myślimy o 
powołaniu Domu Czeskiego w 
Ozimku, który stanowiłby jedno­
cześnie centrum informacji tury­
stycznej. Jest też duża szansa na 
realizacje różnych zadań wpływa­
jących z wiosek z naszej gminy, 
gdyż wioski z okolic Rymarova 
chcą zabiegać - we współpracy z 
naszymi miejscowościami - o pie­
niądze na inwestycje do 60 tysięcy 
euro, bo wkrótce będzie urucha­
miany nabór na realizację wspól­
nych inwestycji polsko-czeskich.

Rozmawiał: Witold Żurawicki

Zmiana terminu przyjmowania 
skarg i wniosków

Informujemy, że z dniem 1 
grudnia zmianie ulega termin 
przyjmowania przez Burmi­
strza Ozimka skarg i wnio­
sków od obywateli. Po tej da­
cie skargi i wnioski przyjmo­
wane będą w czwartki w go­
dzinach 13.00 - 15.00.

ko ocenili pracę Ośrodka Integracji i 
Pomocy Społecznej w Ozimku. Zaak­
ceptowali też trójstronne porozumienie 
(z GDDKiA oraz Hutą „Małapanew”) w 
sprawie rozbiórki wiaduktu nad nowym 
mostem nad Małą Panwią.
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Leczenie małej Oli potrwa długie lata

Krajobraz po tragedii

O/a na szczęście przeżyła tragedię, ale będzie wymagać długiego lecze­
nia i rehabilitacji.

Ogień buchnął w środku nocy. Nie mieli szansy na ratowanie dobyt 
ku. Z czasem okazało się, że nie wszyscy zdołali ocalić życie.

- Obudziliśmy się nagle i po­
czuliśmy swąd oraz gorąco - ze 
łzami w oczach wspomina Anna 
Tokarczyk. - Ja ratowałam Mate­
usza. Wybiegłam z nim na podwór­
ko. Zaraz potem pobiegłam po 
sąsiada.

W tym samym czasie mąż pani 
Anny - Krzysztof ratował pozosta­
łe dzieci: 3-letnią Olę i 4-letniego 
Kamila. Niestety, ojciec sam zaczął 
płonąć i musiał uciekać z miesz­
kania. Na szczęście szybko na po­
moc ruszył sąsiad państwa Tokar­
czyków - Jan Kikinder, który wyka­
zał się wyjątkowym bohaterstwem, 
gdyż zanim przyjechało kilka zastę­
pów straży pożarnej, zdołał wypro­
wadzić dzieci oraz ugasić ogień. 
Wielka odwaga. No i przydało się 
doświadczenie nabyte w straży po­
żarnej....

Niestety, pan Krzysztof Tokar­
czyk uległ bardzo rozległym popa­
rzeniom. I wprawdzie bardzo szyb­
ko został przewieziony do szpitala 
na Katowickiej w Opolu i przez dłu­
gie dni walczył o życie, ale jednak 
tę ostatnia walkę w życiu przegrał.

Kamil z pożaru w sumie wy­
szedł cało - mimo że pan Kikinder 
znalazł go nieprzytomnego wciśnię­
tego między stół a pufę. Poważnym 
poparzeniom uległa jednak Ola. 
Zawdzięcza sąsiadowi życie, lecz 
przez długi okres będzie się leczyć.

Dzisiaj rodzina z Jedlic miesz­
ka w bloku socjalnym przy ulicy 
Kolejowej w Ozimku, gdzie natych­
miast po pożarze uzyskała własne 
lokum od gminy. Każdy z chłopców 
inaczej przeżywa traumę: Kamil jest 
cichy i co rusz pochlipuje. Mateusz 
z kolei ciągle podniecony, jak na 
gorących węglach, nie może sobie Witold Żurawicki

znaleźć miejsca. Teraz będzie cho­
dził do „zerówki” w szkole najbliżej 
położonej od nowego miejsca za­
mieszkania - SP nr 2 w Ozimku 
Nowej Schodni. Rodzina jest oto­
czona opieką psychologiczną. 
Życiu Oli, którą w szpitalu systema­
tycznie odwiedza matka, nie zagra­
ża już niebezpieczeństwo, choć 
dziewczynka na pewno jeszcze dłu­
go będzie przebywać między szpi­
talnymi murami.

- W miarę naszych potrzeb bę­
dziemy tej rodzinie pomagać - 
mówi burmistrz Jan Labus. - Choć 
już teraz uważam, że pokazali­
śmy, iż ludziom znajdującym się 
w tak kryzysowej sytuacji gmina 
chce i potrafi pomóc.

Mieszkańcy gminy zbierają pie­
niądze na leczenie Oli. Tylko Cari­
tas w Szczedrzyku zebrała już po­
nad 4 tysiące złotych.

- Jakiekolwiek pieniądze, któ­
re wpłyną na specjalne konto, zo­
staną przeznaczone tylko i wyłącz­
nie na leczenie i rehabilitację Oli, 
gdyż leczenie i rehabilitacja mogą 
potrwać bardzo długo i będą bar­
dzo kosztowne - wyjaśnia Barba­
ra Katolik, dyrektor Ośrodka Inte­
gracji i Pomocy Społecznej w Ozim­
ku. - Bieżące potrzeby rodziny To­
karczyków zaspokajane będą z 
budżetu naszego ośrodka.

- Nie wierzę, że to się stało. 
Śmierć męża jeszcze do mnie nie 
dotarła. On był taki dla nas dobry - 
kilka dni po pogrzebie mówiła nam 
Anna Tokarczyk. - W ogóle ta cała 
tragedia jeszcze do mnie nie do­
ciera. To niemożliwe, żeby się sta­
ło...
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Święto Niepodległości w Ozimku Obok ronda staną ekrany

Pamiętamy i przyrzekamy Cisze) i bezpieczniej
Obchody 89. rocznicy odzyskania niepodległości przypadły 

w tym roku w niedzielę.

Głównym punktem uroczystości było złożenie kwiatów przed pomnikiem 
na Skwerku Europejskim.

Opolski oddział Generalnej Dyrekcji Dróg Krajowych i Autostrad za­
montuje wkrótce ekrany dźwiękochłonne wzdłuż ulicy Warszawskiej w 
Ozimku. Dzięki temu w domach stojących blisko ruchliwej drogi krajo­
wej nr 46 będzie wreszcie ciszej.

11 listopada o godz. 9.30 
mszę świętą za Ojczyznę, z 
udziałem pocztów sztandaro­
wych Związku Kombatantów RP 

Byłych Więźniów Politycznych, 
NSZZ „Solidarność” Huty Mała- 
oanew, jednostek OSP oraz 
szkół naszej gminy, odprawił w 
Kościele parafialnym w Ozimku 
ks. Wojciech Włoch. Okolicz­
nościową homilię wygłosił pro­
boszcz ks. prałat Gerard Kału­
ża. W nabożeństwie licznie 
uczestniczyli mieszkańcy Ozim­
ka, przedstawiciele władz gminy 
z przewodniczącym Rady Miej­
skiej Joachimem Wiesbachem 
oraz burmistrzem Janem Labu- 
sem, , policji i organizacji spo­

W Gimnazjum nr 1 odbyła się uroczysta akademia.

łecznych, którzy następnie prze­
maszerowali pod pomnik na 
Skwerku Europejskim w celu zło­
żenia wieńców i wiązanek kwia­
tów. J. Labus w krótkim przemó­
wieniu podkreślił, że dzisiaj re­
alizujemy marzenia bojowników 
o niepodległość Polski. Jesteśmy 
bowiem w NATO, Unii Europej­
skiej, w Europie znikają granice.

O godzinie 11.00 w sali Gmin­
nego Zespołu Szkół w Ozimku 
odbyła się okolicznościowa aka­
demia, podczas której program 
słowno-muzyczny nawiązujący 
do tradycji walk niepodległościo­
wych przedstawili uczniowie i na­
uczyciele Gimnazjum nr 1.

(nieś)

Badania poziomu hałasu w tym miej­
scu wykazały, że nocami normy by­
wają przekraczane średnio o 3-5 de­
cybeli, gdy dopuszczalnych jest 50 
decybeli. Zdaniem specjalistów, sytu­
ację poprawić mogą jedynie ekrany 
akustyczne. Przetarg na wykonanie 
dokumentacji technicznej będzie ogło­
szony jeszcze w tym roku, a ekrany 
mogą być ustawione w roku przyszłym.

Konstrukcje staną przed i za 
rondem i będą miały wysokość od 
5 do 6 metrów. Powinny więc ochro­
nić również mieszkańców wyższych 
pięter budynków stojących w okolicach 
ronda. Ekrany będą nieprzezroczyste. 
Jedynie bezpośrednio przy rondzie 
wykonane zostaną z przejrzystego 
tworzywa, aby kierowcy nie mieli ogra­
niczonej widoczności. W przyszłości 
ekrany mają być pokryte roślinnością.

W okolicach ozimskiego ronda ci­
szej zrobi się nie tylko dzięki ekranom. 
Na wiosnę, GDDKiA planuje wyre­
montować zniszczoną nawierzch­
nię na ponad 400-metrowym od-

Spotkanie w Mnichusie

Remont na ukończeniu
Świetlica, którą urządzono w zlikwidowanej szkole w Mnichusie, 

staje się coraz piękniejsza.

Świetlica wiejska w Mnichusie jest coraz ładniejsza.

Ostatnio wymieniono okna, położo­
no nowy dach i urządzono kuchnię 
wraz z zapleczem sanitarnym. W 
związku z dożynkami w parafii Gro­
dziec (9 września), do której należy 
także sołectwo Mnichus, sołtys Wik­
tor Smyk w porozumieniu z mieszkań­
cami postanowił, by 20 października 
urządzić zabawę taneczną - ponieważ 
udział w zabawie na festynie w Grodź- 
cu był wielu mieszkańcom nie na rękę. 
Na spotkanie zaproszono również bur­
mistrza Jana Labusa oraz sponsorów.

Drogowców trzymamy za słowo, że 
wiosną ruszy budowa ekranów.

cinku od nowego mostu nad Małą 
Panwią aż do ronda.

Michał Wandrasz, 
GDDKiA Opole

Na spotkaniu wystąpiono z propo­
zycją złożenia projektu do programu 
„Odnowy wsi”. Spotkanie zorganizo- > 
wała Rada Sołecka wspólnie z sołty- * 
sem VViktorem Smykiem, który serdecz-; 
nie podziękował burmistrzowi Labuso- 
wi za finansowe wsparcie remontu I 
świetlicy oraz firmie „Rajfel” za spon-, 
sorowanie położenia nowego dachu. 
Dziękuje też wszystkim za okazaną: 
pomoc i zaangażowanie przy pracach j 
remontowych.

(nieś)
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Huta „Jedlice” uruchomiła 5 linię produkcyjną

Zakład na medal(e)
Ponad milion opakowań szklanych dziennie produkuje zakład w Je­

dlicach. Jego wyroby poszukiwane są od Ameryki do Azji. Za 14 milio­
nów złotych huta uruchomiła kolejną linie produkcyjną.

Trzeba dbać o jakość wyrobów. Także przy pomocy komputerów.

- To najlepsza huta szkła w Euro­
pie - zapewniał Wojciech Pawłow­
ski, prezes grupy Warta Glass, będą­
cej właścicielem zakładu w Jedlicach. 
- Lepszej na Starym Kontynencie na 
pewno nie znajdziecie. Składam za to 
podziękowania tak kierownictwu zakła­
du, jak i jego wszystkim pracownikom, 
którzy wspólnie przecież przyczynili 
się do sukcesu huty.

15 listopada byt dniem szczególnym 
dla firmy, gdyż zakład oficjalnie otrzy­
mał kolejny certyfikat jakości - tym ra­
zem bezpieczeństwa pracy. Trafił on 
do - jak określił Wojewódzki Inspektor 
Pracy Wojciech Bakalarz - grona za­
cnych pracodawców, których na 
Opolszczyżnie jest na razie zaledwie 
23.

Ale dzień był szczególny także z 
tego względu, że chyba nigdy jeszcze 
zakład nie przeżywał najazdu tak zna­
mienitych gości, wśród których byli 
m.in. wicemarszałek województwa 
Józef Kotyś, wicestarosta opolski 
Krzysztof Wysdak, burmistrz Ozimka 
Jan Labus, Wojewódzki Inspektor 

Ochrony Środowiska Krzysztof Ga­
worski, prezes Wojewódzkiego Fun­
duszu Ochrony Środowiska Zbigniew 
Figas, szerokie grono samorządow­
ców. Prezes „Jedlic” Mirosław Wiciak 
podziękował wszystkim za dotychcza­
sową współpracę, która pozwoliła uzy­
skać hucie dominującą pozycję na pol­
skim rynku opakowań szklanych (ok. 
20 procent). Dodajmy, że dzięki suro­
wym rygorom jakościowym, za wyro­
bami huty rozglądają się najwięksi pro­
ducenci żywności. Zakład pracuje 24 
godziny na dobę, przez 7 dni w ty­
godniu. To też świadczy o jakości jego 
wyrobów.

Modernizację huty rozpoczęto w 
momencie doprowadzenia do niej ga­
zociągu. Największe inwestycje nato­
miast miały miejsce w latach 2004 - 
2007, kiedy to w zakład zainwesto­
wano ponad 100 min złotych. Po­
zwoliło to stworzyć firmę bardzo 
nowoczesną a także o 100% zwięk­
szyć produkcję. W sumie w mo­
dernizację i rozbudowę zainwe­
stowano w „Jedlicach” ponad 150

min zł.
Goście zwiedzili zakład, nie ukry­

wali, iż są pod wrażeniem nowocze­
snych ciągów produkcyjnych, na któ­
rych komputery w znacznej mierze

W. Pawłowski: - To najlepsza huta 
szkła w Europie. 

Odlewnia opakowań szklanych.

zastąpiły już pracowników.
Huta uzyskała już m.in. certyfi­

katy: ISO 90001:2000, ISO 14001, 
HACP.

WIT

M. Wiciak: - Dziękuję za dotych­
czasową współpracę.

Ale nieraz niezastąpione jest ludzkie oko i ręce. Magazyn tylko pozornie pełny. Huta ma popyt na swoje wyroby.
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* Dzień św. Marcina * Dzień św. Marcina * Dzień św. Marcina * 
Szczedrzyk:

Dzień św. Marcina *

Procesja w zimowej scenerii

Procesja z pochodniami i lampionami przeszła ulicami Szczedrzyka.

Święty Marcin jechał na koniu, a dzieci pytały rodziców: - Czy to jest 
Mikołaj?

Wszystko za sprawą pierwsze­
go w tym roku śniegu, który spadł 
11 listopada - właśnie w Dniu św. 
Marcina. Co roku jest on uroczyście 
obchodzony m.in. w Szczedrzyku. 
Tam, po wieczornej mszy świętej, 
odbyła się procesja z pochodnia­
mi i lampionami, której przewodził 
św. Marcin na koniu. W jego rolę 
tradycyjnie wcielił się radny Antoni 
Gryc. Na czterech stacjach przypo­
mniano historię życia św. Marcina. 
Wszystko odbywało się przy dźwię­
kach orkiestry, zaproszonej na uro­
czystość przez Koło DFK i Radę 
Sołecką.

Podczas spotkania przy ogni­
sku, przedstawiciele lokalnej spo­
łeczności i działających w Szcze­
drzyku organizacji, przekazali swo­

jemu proboszczowi ks. Marcinowi 
Ogioldzie najserdeczniejsze imie­
ninowe życzenia wraz z bukietami 
kwiatów.

Organizatorem Dnia św. Marci­
na w Szczedrzyku był parafialny ze­
spół Caritas wspólnie z probosz­
czem tamtejszej parafii oraz Mniej­
szością Niemiecką i Radą Sołecką. 
Członkinie Caritas przygotowały na 
tę okazję około 1500 rogalików ze 
słodkim nadzieniem. Ponad 100 
rogalików upiekła pani Dorota Po- 
źniak z produktów ufundowanych 
przez Adama Gorusa, właściciela 
OW „Jowisz”. Przewodnicząca koła 
Caritas Maria Pasieka dziękuje 
wszystkim, którzy pomogli w przy-

(/adj

Dzień św. Marcina w Schodni.

Kim był święty Marcin
Święty Marcin urodził się pomiędzy 316 a 317 r. W wieku 17 lat 

został legionistą. W 338 r. jego garnizon przeniesiono w okolice mia­
sta Amiens. Tu napotkał zimą półnagiego żebraka i oddał mu połowę 
swojego płaszcza. Marcin przyjął chrzest w 339 r., gdy miał 23 lata. W 
ówczesnych czasach chrześcijanin nie mógł służyć w wojsku. Dlatego 
zrezygnował ze służby. Po zwolnieniu z wojska udał się do francuskie­
go miasta Poitiers i wyznał biskupowi, że chce poświęcić się na wy­
łączną służbę Bogu w charakterze ascety. Biskup wydzielił mu pustel­
nię, w której Marcin zamieszkał. Sława życia i cudów mnicha rozniosły 
się po całej okolicy. Kapłani i wierni nakłaniali go, by zasiadł w stolicy 
biskupiej w Tours. 4 lipca 371 r. otrzymał święcenia kapłańskie i sakrę 
biskupią. Na stolicy biskupiej zasiadał 26 lat. Żył skromnie, prowadził 
życie ascetyczne, odprawiał pokuty, i posty. Stawał w obronie niewin­
nych i wstawiał się za niewinnie aresztowanymi. Zmarł 8 listopada 
397 lub 401 r., a 11 listopada jego szczątki sprowadzono do Tours. W 
Polsce św. Marcin należy do najbardziej popularnych świętych. Wysta­
wiono około 200 kościołów ku jego czci. Przedstawia się go jako ka­
płana z mieczem i płaszczem żołnierskim u stóp, lub jako rycerza na 
koniu, rozcinającego płaszcz żołnierski i podającego go żebrakowi.

Dzień św. Marcina w Krasiejowie.

Schodnia:

Śnieg na scenie
W tym roku św. Marcin przyjechał na białym koniu w zaśnieżoną 

niedzielę 11 listopada.
Uroczystość rozpoczęła się na­

bożeństwem, które odprawił pro­
boszcz parafii ks. Jan Bejnar. Po 
nabożeństwie korowód dzieci z 
lampionami i pochodniami, ze św. 
Marcinem na czele, udał się na plac 
za remizą OSP, gdzie czekało już 
rozpalone ognisko. Ze względu na 
obficie padający śnieg, scena spo­
tkania Marcina z żebrakiem trwała 
wyjątkowo krótko. W tym czasie roz­
dano tradycyjne rogale - symbole 
podkowy, a dzieci otrzymały słody­
cze oraz zostały poczęstowane 
ciepłą herbatą. Konia na tę impre­

zę użyczył Adrian Kokot z Antonio­
wa, a jej organizatorami i zarazem 
sponsorami byli: przewodniczący 
DFK Jerzy Sobota, sołtys Edward 
Głodowicz, Rada Sołecka z prze­
wodniczącą Julitą Widerą oraz pre­
zes OSP Marek Elis i jego strażacy. 
Anna Spyra zajęła się natomiast 
prowadzeniem śpiewu z dziećmi 
przy ognisku. Organizatorzy dzię­
kują wszystkim, którzy pomogli w 
przygotowaniu obchodów Dnia św. 
Marcina.

(nieś)
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* Dzień św. Marcina * Dzień św. Marcina * 
Krasiejów:

Zima się zaczyna
O godzinie 15.00 dzieci z rodzicami zebrały się w kościele parafial­

nym, gdzie proboszcz ks. Alojzy Malcherek odprawił nabożeństwo ku 
czci św. Marcina.

Dylaki: Dożynkowe ostatki

Impreza zamiast festynu

Z powodu bardzo złych warun­
ków atmosferycznych, scenę spo­
tkania Marcina z żebrakiem posta­
nowiono przedstawić w kościele 
przed ołtarzem. Przygotowała ją 
siostra przełożona Bogumiła. Po­
tem wszyscy udali się na procesję 
dookoła kościoła, a następnie na 
plączą remizą strażacką, gdzie przy 
rozpalonym ognisku rozdano roga­

le i maskotki dla dzieci. W tym roku 
sprawdziło się przysłowie, które 
mówi: „Od św. Marcina zima się 
zaczyna”. Dlatego impreza trwała 
niestety krótko. Jej organizatorami 
byli: Caritas z Krasiejowa oraz sio­
stra Bogumiła. Dziękująoni wszyst­
kim za udział w imprezie mimo nie­
sprzyjającej zimowej aury.

(nieś)

W Dylakach, gdzie sołtys Barbara Starzycka wraz z Radą Sołecką zre­
zygnowali w tym roku z organizacji tradycyjnego letniego festynu, uro­
czystości dożynkowe były zarazem największą imprezą kulturalną dla 
mieszkańców wsi.

Nowa Schodnia:

Przednia zabawa
W piątkowe popołudnie 9 listopada w Nowej Schodni, zgodnie z 

kilkuletnią tradycją, obchodzono Dzień Świętego Marcina. Starostowie dożynek w Dylakach wręczyli chleb burmistrzowi.

Do południa wszystko wskazy­
wało na to, że ze względu na obrzy­
dliwą pogodę, nie odbędzie się 
świętomarciński pochód z latarnia­
mi i pochodniami. Jednak ku za­
dowoleniu organizatorek: p. Anny 
Spyry, p. Eleonory Palt, deszcz prze­
stał padać i po mszy szkolnej ru­
szył kolorowy korowód ulicą Robot­
niczą.

Na przedzie jechał wóz Ochot­
niczej Straży Pożarnej ze Schodni 
Starej, tuż za nim dumnie wypro­
stowany jechał konno „święty Mar­
cin’’, a później reszta radośnie śpie­
wającej gromady. Nikt nie przejmo­
wał się chłodem na dworze, ponie­
waż na boisku szkolnym czekało na 
wszystkich wspaniałe ognisko, 
gorąca herbata, świętomarcińskie 
rogaliki, mnóstwo słodyczy i kon­

W Nowej Schodni wszyscy świetnie się bawili.

kurs piosnek o świętym Marcinie. 
Zabawa była przednia.

Podczas mszy św. zbierano 
słodycze dla dzieci z oddziału pe­
diatrycznego ozimskiego szpitala.

Organizatorki serdecznie dzię­
kują za pomoc i wsparcie podczas 
realizacji przedsięwzięcia: prze­
wodniczącemu KOSM nr 3- p. Hor­
stowi Dietrichowi, dyrektorowi SP 
nr 2 w Ozimku- p. Wiesławowi Mi­
siowi, Komitetowi Rodzicielskie­
mu SP nr 2 w Ozimku, OSP ze Sta­
rej Schodni, właścicielowi stad­
niny w Antoniowie - p. Kokotowi, 
rodzicom uczniów, a także pa­
niom nauczycielkom: B. Baron i I. 
Kukuczce.

Bzyk i Spółka 
- szkolna redakcja

Stosownie do tego, przygotowano 
bogaty program dożynkowego festy­
nu, jaki odbył się na placu przed budyn­
kiem przedszkola i świetlicy wiejskiej. 
Poprzedził go dożynkowy korowód, 
który przejechał główną ulicą Dylak, a 
przed południem w kościele parafial­
nym ks. proboszcz Henryk Okular­
czyk odprawił uroczystą mszę świętą 
dziękczynną w intencji rolników z Dy­
lak i Biestrzynnika, w podziękowaniu 
za zebrane plony.

Starostowie dożynek Józef Urba­
nek i Edyta Jończyk wręczyli sym­
boliczny bochen chleba burmistrzowi 
Janowi Labusowi, który podziękował 
rolnikom za ich pracę, a pokrojonym 
Chlebem poczęstował uczestników 
uroczystości. Przy poczęstunku koła­
czem i kawą odbył się dożynkowy fe­
styn z bogatym programem artystycz­
nym, prowadzony przez Wujka Hipcia, 
który zabawiał dzieci i dorosłą publicz­
ność zebraną pod namiotem i wokół nie­
go. Z recitalem wystąpiła Wanessa 
Bronder - laureatka programu „Od 
przedszkola do Opola”. Zaprezentował 
się także zespół wokalno-taneczny 
„Dialog” prowadzony przez Barbarę

Publiczność zabawiał Wujek Hipcio, a śpiewała Wanessa Bronder.

Baron, a gwiazdą wieczoru był An­
drzej Afanasjew - aktor i artysta ka­
baretowy krakowskiej „Piwnicy pod 
Baranami”. Dodatkową atrakcją festy­
nu była loteria fantowa z cennymi na­
grodami. Ich losowanie odbyło się przed 
wieczorną zabawą taneczną, na któ­
rej do tańca przygrywał zespół „Ome­
ga”. Także w sobotę odbyła się zaba­
wa przy muzyce zespołu „Logo".

Sołtys Barbara Starzycka składa 
serdeczne podziękowania paniom, któ­
re na tegoroczne dożynki wykonały 
nową, piękną koronę oraz wszystkim 
członkom Rady Sołeckiej, KGW i OSP, 
którzy pomogli w przygotowaniu i prze­
prowadzeniu festynu.

(jad)
Edyta Jończyk specjalizuje się 

w hodowli bydła mlecznego. Ma 28 
krów dojnych i ponad 40 szt. mło­
dzieży. Z 44 ha gruntów część sta­
nowią łąki, a na części uprawia zbo­
ża na paszę.

Józef Urbanek zajmuje się ho­
dowlą trzody chlewnej i bydła opa­
sowego, a na 30 hektarach gruntu 
uprawa zboża na paszę.

; I
w
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Nasi laureaci „Zielonego lata 2007”

Mają pomysły i ... klientów
Iwona i Jens Fraskowie ze Szczedrzyka oraz Barbara 

Lip z Biestrzynnika zostali laureatami tegorocznej edycji 
konkursu agroturystycznego.

Z rąk J. Labusa nagrodę otrzymuje Barbara Lip.

4^)1)Nasza sonda
Jaka jest kondycja waszych gospo-

I darstw? - pytaliśmy ozimskich laureatów.

I

Wojewódzki Konkurs Agro­
turystyczny „Zielone Lato 
2007” zorganizowany został 
przez Opolski Ośrodek Do­
radztwa Rolniczego w Łosio- 
wie. Ocenie poddano kilka­
dziesiąt gospodarstw agrotu­
rystycznych z naszego regio­
nu. Brano pod uwagę stopień 
atrakcyjności oferty turystycz­
nej, wyposażenie gospodar­
stwa, zakres produkcji rolni­
czej itp.

Iwona i Jens Fraskowie wraz z innymi laureatami I nagrody.

6 listopada na uroczystym 
podsumowaniu Iwonie i Jenso- 
wi Fraskom wręczono I nagro­
dę zaś wyróżnienie Barbarze 
Lip. Wśród zaproszonych go­
ści - oprócz p.o. wojewody 
opolskiego Bogdana To­
maszka - byli przedstawiciele 
samorządów, na terenie któ­
rych usytuowane są nagro­
dzone gospodarstwa, w tym 
burmistrz Ozimka Jan Labus.

Witold Żurawicki

Barbara Lip:
- Jak duże jest wasze gospo- 

I darstwo?
- Przeszło 4 hektary, ale hodu- 

| jemy też kury, kaczki, gęsi, kozy - 
| różne zwierzęta.

■ Na własny użytek?
- Nie tylko, bo nasi goście z ob- 

I cowania z tymi zwierzątkami mają 
I wielką uciechę.

- Jak długo prowadzicie go- 
| spodarstwo?

- Już od ponad 20 lat. To taki 
urokliwy zakątek, do którego sys-

I tematycznie przyjeżdżają znajo- 
| mi. Ale agroturystyką tak na dobre 
| zajmujemy się od 5 lat. Rozpoczę- 
| liśmy małymi kroczkami: jeden 
I pokoik, potem drugi. W związku z 

tym, że na stawach hodowlanych 
I w Biestrzynniku bardzo rozwinęło 
| się wędkarstwo - zaczęło nam 
| przybywać gości żądnych wędko- 
| wania.

■ Czyli przyjeżdżają głównie na 
ryby?

- Owszem, całymi dniami łowią 
| a u mnie nocują. Ja mam też las 
| zaledwie 10 metrów od domu. Las 
| jest pełen grzybów, w kilka godzin 
■ można uzbierać kilka koszyków.

To dodatkowy wabik na gości.
- Macie więc specyficznego 

| klienta o bardzo sprecyzowanych 
| preferencjach?

- Zgadza się, przyjeżdżają do 
nas goście z Polski, ale też bar-

I dzo dużo z zagranicy. To ci, którzy 
I kiedyś stąd wyjechali na stałe.

- Na brak reklamy nie narze- 
| kacie?

- Wiadomości o naszym gospo- 
. darstwie rozchodzą się pocztą 
' pantoflową wśród turystów. Nie 

mamy strony internetowej, gdyż jej 
nam nie potrzeba. Po prostu na tę 
ilość miejsc noclegowych - obło­
żenie mamy wystarczające. Poko­
je oferujemy oczywiście w sezonie: 
od końca kwietnia lub od maja do 
końca października. Ja mam 90 
procent gości stałych, którzy przy­
jeżdżają do nas od lat. Mamy plac 
zabaw dla dzieci, mały stawek do 
kąpieli. Każdy więc znajdzie coś 
dla siebie.

- Da się już zarobić na agrotu­
rystyce?

- A gdzież tam. To jest dodatek 
do rolnictwa, do życia.

- Jakie inwestycje planujecie 
w najbliższym czasie?

- Mamy dużo ziół i chcę zain­
westować w ich suszenie, przerób. 
Ale ciągle brakuje pieniędzy. Kre­
dyty się nie bardzo kalkulują, bo 
nie wiadomo, kiedy inwestycje się 
zwrócą, gdyż gości przyjmujemy 
zaledwie kilka miesięcy w roku. Na 
szczęście każdy członek rodziny 
pomaga jak umie: od murarki do 
pracy w kuchni włącznie.

- Specjalność waszej kuchni 
to także pewnie ryby na różne 
sposoby?

- Goście mają do dyspozycji 
kompletnie wyposażoną kuchnię i 
w niej szykują sobie głównie po­
trawy rybne, bo większość gości - 
jak już podkreślałam - to wędka­
rze. Ale ja też na imprezach uro­
dzinowych czy imieninowych wy­
piekam ciasta czy szykuję pstrą­
ga.

Iwona i Jens Fraskowie:
- Co w waszym przypadku jest 

największą przeszkodą w prowa­
dzeniu gospodarstwa agrotury­
stycznego?



Nowy roślinny przybysz w naszej gminie

Amerykanka w ...
- Nie ma przeszkód admini­

stracyjnych czy ze strony jednostek 
samorządowych. Próbujemy kore­
lować ofertę z innymi gospodar­
stwami z naszej gminy. I trafiamy 
na ludzi z dobrymi chęciami, chcą­
cymi współpracować. Oficjalnie w 
gminie Ozimek jest 7 gospodarstw 
agroturystycznych.

- Czy nie obawiacie się pod­
kradania sobie gości przez po­
szczególne gospodarstwa?

- Nie, o tym nie może być mowy, 
bo każdy ma indywidualną ofertę. 
My prowadzimy ekoturystykę i nasi 
goście mają spokój i ciszę, zwie­
rzęta. U innych właścicieli gospo­
darstw agroturystycznych - więcej 
możliwości uprawiania sportu, a 
jeszcze u innych - więcej kontak­
tu ze sztuką.

- Co teraz oferujecie?
- Nasi goście nie mogą omijać

„RANCZO”
na Tour Salon ‘2007

Na Tour Salon ‘2007 - Targach Regionów i Produktów Tury­
stycznych naszą gminę reprezentowali właściciele Gospodar­
stwa Agroturystycznego „RANCZO”.

Tradycyjnie już pod koniec 
października na Międzynarodo­
wych Targach Poznańskich spo­
tykają się przedstawiciele bran­
ży turystycznej z całego świata 
i prawie wszystkich regionów 
Polski. Państwo Gabriela i Da­
riusz Jasiniakowie między 24 
a 27.10.2007. promowali rekre­
acyjne walory Doliny Małej Pan- 
wi i zachęcali do odwiedzania 
naszego regionu. Największym 

ekologii: dowiadują się w jaki spo­
sób uprawiamy nasz sad, rolę i 
nasze jabłka starych odmian, któ­
re są nasza specjalnością. No i sok 
z nich. Teraz dochodzą jeszcze 
zajęcia z koedukacji.

- Jak duże jest wasze gospo­
darstwo?

- W sumie liczy 11 ha, ale upra­
wiamy 3 ha, w tym 1,5 ha sadu. Na 
8 hektarach na razie są łąki, ale 
mamy już plany co do ich zago­
spodarowania, jednak czekamy na 
nowe przepisy zgodne z prawem 
europejskim.

- Oprócz tego oferujecie cie­
kawostki.

- No tak, mamy wietnamskie 
świnie chowane według starej wiej­
skiej metody, więc ryją po całym 
gospodarstwie, wzbudzając wiele 
radości.

Notował: Witold Żurawicki

powodzeniem cieszyły się mapy 
ze ścieżkami rowerowymi i fol­
dery dotyczące Dinoparku. Dzię­
ki prezentowanej ofercie właści­
ciele „RANCZA” przyczynili się 
do uatrakcyjnienia i tak już bar­
dzo bogatej i ciekawej propozy­
cji województwa opolskiego, 
którą przygotowała Opolska 
Regionalna Organizacja Tury­
styczna.

D.J.

W ostatnim czasie w okolicach stanowiska paleonto­
logicznego w Krasiejowie stwierdzono występowanie in­
teresującego gatunku obcego pochodzenia - nawłoci 
wąskolistnej, który dotychczas nie był notowany na tere­
nie gminy Ozimek.

Wśród przejawów działal­
ności człowieka bardzo istot­
nym z przyrodniczego punktu 
widzenia jest przenoszenie or­
ganizmów poza granice ich 
naturalnego zasięgu. Celowo 
wprowadzone przez człowieka 
lub przypadkowo zawleczone 
gatunki w nowych obszarach 
ich występowania zachowują 
się bardzo różnie. Część z nich 
jest niezdolna do konkurencji 
z miejscowymi gatunkami, po­
jawiając się krótkotrwale, inne 
wykazująjednak silne możliwo­
ści konkurencyjne, pozwalają­
ce na ich trwałe zadomowienie 
się, a nawet wypieranie rodzi­
mych gatunków.

Pod koniec XX w. proces 
rozprzestrzeniania się i zado­
mawiania obcych gatunków 
grzybów, roślin i zwierząt stał 
się tak poważny, że wymienia­
ny jest spośród kilku najważ­
niejszych przyczyn zagrożenia 
różnorodności biologicznej w 
XXI w. Z punktu widzenia ochro­
ny przyrody na szczególną 
uwagę zasługują te gatunki 
inwazyjne, które odznaczają 
się wysokimi predyspozycjami 
konkurencyjnymi i możliwo­
ściami wnikania do siedlisk 
przyrodniczych o charakterze 
naturalnym. W Europie szacu­
je się, że na jej obszarze wy­
stępuje kilkaset gatunków ob­
cego pochodzenia, trwale już 
zadomowionych. Ich liczba 
zależna jest od regionu, 
m.in. w Czechach odnoto­
wano 397 gatunków, w 
Niemczech dotychczas po­
dano ich 417, a w Polsce ich 
liczba jest zbliżona i wyno­
si ponad 400 gatunków.

Trwale zadomowione ga­
tunki obcego pochodzenia 
licznie występują również 
w naszej gminie. Trwająca 
od wieków działalność go­
spodarcza sprzyjała i ciągle 
sprzyja rozprzestrzenianiu 
i zadomawianiu się gatun-

Nawłoć wąskolistna

ków obcych. Wiele spośród 
nich, jak chociażby robinia 
akacjowa (zwana popular­
nie akacją), kasztanowiec 
pospolity, tatarak zwyczaj­
ny, moczarka kanadyjska, 
czy nawłoć olbrzymia stały 
się pospolitymi składnikami 
naszej flory.

Nawłoć wąskolistna to 
gatunek pochodzenia ame­
rykańskiego, który został 
sprowadzony do Europy na 
początku XVIII w. jako rośli­
na ozdobna. W Polsce obec­
nie występuje w południowej i 
południowo-zachodniej części 
kraju. Najliczniej występuje na 
Śląsku Opolskim, szczególnie 
w okolicach Niemodlina, skąd 
pochodzą także najstarsze 
notowania tego gatunku (Lip­
no - 1888 r.). Najprawdopo­
dobniej nawłoć wąskolistna 
została sprowadzona do ogro­
du botanicznego i arboretum 
w Lipnie, założonego w 1783 
r. przez ówczesnego właścicie­
la Ziemi Niemodlińskiej Johan- 
na von Praschmę. Obecnie 
gatunek ten rozprzestrzenia 
się zazwyczaj wzdłuż rowów, 
poboczy dróg, w lasach, porę­
bach, piaskowniach, kamienio­
łomach, wilgotnych łąkach, 
nieużytkach oraz nad brzega­
mi stawów, rzek i strumieni.

Krzysztof Spałek
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Śladem ozimskich pomników

Październikowe spotkanie członków Stowarzyszenia Dolina Małej 
Panwi i zaproszonych gości poświęcone było ozimskim nekropoliom 
- cmentarzom istniejącym obecnie oraz tym, których już nie ma.

Prelekcję o ozimskich pomnikach wygłosił Józef Tomasz Juros.

Historia zaklęta w kamieniu i brązie

7 listopada w pubie „Pokusa” 
przy ul. Warszawskiej odbyła się 
natomiast prelekcja „Park na wy­
spie Redhanz’a i ozimeckie pomni­
ki”. Przygotował ją i prowadził pre­
zes stowarzyszenia Józef Tomasz 
Juros, a w gronie słuchaczy było 
sporo mieszkańców Ozimka i gmi­
ny, zainteresowanych historią na­
szego regionu. Dziś stoją w Ozim­
ku dwa znane wszystkim pomniki 
- obok Domu Kultury upamiętnia­
jący ofiary obozów jenieckich z cza­
sów II wojny światowej oraz na 
skwerku przed drugą bramą huty 
(obecnie Skwerku Europejskim). 
Został on postawiony ku czci „wy­
zwolicieli” Ozimka, a obecnie - po 
odnowieniu - hołduje bardziej uni­
wersalnym wartościom, oddając 
hołd żołnierzom walczącym na 
wszystkich frontach.

Z pomnikami mamy do czynie­
nia niemal od momentu powsta­
nia huty i założenia Ozimka. Już w 
1775 r. na terenie huty stanął ka­
mienny obelisk z datami 1755 - 
1775, prawdopodobnie upamięt­
niający 20-lecie założenia zakładu 
hutniczego nad Małą Panwią. Ko­
lumna otoczona była ówczesnymi 
wyrobami huty - armatami i bom- 
bardami, które w 1938 r. przenie­
siono do Gliwic. Po tym pomniku 
nie ma dzisiaj żadnego śladu, na­
tomiast armaty są przygotowywa­
ne do wyeksponowania w Muzeum 
Hutnictwa w Gliwicach.

Na przełomie XVIII i XIX w. na 
wyspie w rozlewisku rzeki Mała 
Panew postanowiono założyć park. 
W 1803 r. nadinspektor Moritz na­
kazał w ten sposób upamiętnić za­
łożyciela huty Johanna Georga 
Redhanz’a. Wyspa była terenem 
rekreacyjnym dla ozimskich hutni­

ków - ze strzelnicą, kręgielnią, pta- 
szarnią, sceną i przystanią dla 
łodzi, na których pływano po Małej 
Panwi. Stanęło tu także kilka po­
mników. Jeden z nich poświęco­
no ośmiu ochotnikom, którzy wy­
ruszyli z Ozimka na wojnę z Na­
poleonem. Dwaj z nich zginęli w 
wojnie narodów pod Lipskiem, co 
upamiętniono pomnikiem z 1845 
r. Śladem po nim jest ośmiokątny 
cokół, stojący w zaroślach na skra­
ju dzisiejszego Parku Hutnika. Naj­
ważniejszym ze stojących na „wy­
spie” był pomnik Redhanz’a z 
1837 r., zaprojektowany przez 
słynnego architekta K. F. Schinkla. 
Został on odlany z żelaza i upa­
miętniał założyciela huty, a na po­
mniku umieszczono napis: „Jo- 
hannowi Georgowi Redhanz, lu­
stratorowi lasów na Śląsku od 
1753 do 1765 roku, ku czci i pa­
mięci człowieka, któremu Fryde­
ryk II powierzył lasy i hutnictwo”. 
Inne stojące tu pomniki, to m.in. 
obelisk wykonany z żużla hutni­
czego z żeliwną płytą czołową, 
upamiętniający hutniczego admi­
nistratora Śląska, radcę górnicze­
go Carla Karstena; kamienny po­
mnik z żeliwną płytą oraz emble­
matami hutnictwa i górnictwa 
postawiony ku czci hutniczego 
administratora Śląska Johanna 
Friedricha Juliana Reila, który miał 
wielkie zasługi w rozbudowie huty 
i Ozimka; odsłonięty 20 sierpnia 
1904 r. piękny architektonicznie i 
okazały pomnik z okazji 150-lecia 
Królewskiej Huty Żelaza, czy po­
stawiony 24 maja 1925 r. pomnik 
upamiętniający mieszkańców 
Ozimka i okolicznych wsi, pole­
głych w I wojnie światowej i w 
czasie powstań śląskich. Stał on 

w miejscu dzisiejszej księgarni 
przy ul. Wyzwolenia.

Ozimskie pomniki zakończyły 
swój żywot w 1945 r., wraz z wej­
ściem do Ozimka Armii Czerwonej. 
Zostały zburzone lub przetopione, 
a ich miejsce zajęły inne. W 1945 
r., na obecnym parkingu przy Hote­
lu Palm, stanął pomnik upamięt­
niający żołnierzy radzieckich, którzy 
zginęli przy wyzwalaniu Ozimka (zo­
stali w tym miejscu pochowani, a 
następnie ekshumowali i przenie­
sieni na cmentarz we Wrocławiu). 
Pomnik został postawiony z cegieł 
pochodzących ze zburzonych przez 
Rosjan budynków. Po kilku latach 
zastąpił go obelisk z czerwoną 
gwiazdą, pamiętany jeszcze przez 
wielu mieszkańców Ozimka. Został 
on rozebrany na przełomie lat 60. i 
70., a nowy pomnik ku czci „wyzwo­
licieli” stanął na hutniczym skwer­
ku. Pomnik przed Domem Kultury 
upamiętnia ofiary niemieckich obo­
zów pracy, w których przebywali 
Żydzi, Polacy, Rosjanie, Ukraińcy, 
Francuzi, Anglicy, Włosi i Litwini. 
Trudne warunki obozowe i ciężką 
pracę wielu przepłaciło życiem. Na 
cmentarzu w Szczedrzyku, gdzie 
chowano zabitych lub zmarłych 
Żydów, znajduje się pomnik - płyta 
nagrobna z nazwiskami ofiar, ufun­
dowana przez rząd Królestwa Ho­
landii, gdyż z tego państwa pocho­
dziła większość Żydów przetrzymy­
wanych w Ozimku, a pracujących 
m.in. przy budowie hal produkcyj­
nych na terenie Huty Małapanew.

Spotkania członków i sympa­
tyków Stowarzyszenia Dolina Ma­
łej Panwi odbywają się zawsze w 
pierwszą środę miesiąca o godzi­
nie 20.00 w pubie „Pokusa” przy 
ul. Warszawskiej.

Na wyspie Redhanz’a stało kilka 
okazałych pomników.

Hodowcy gołębi

Puchary
Sekcją, zrzeszającą 14 hodow­

ców z Chobia i Grodżca, od lutego 
kieruje zarząd pod przewodnic­
twem Henryka Wolasa.

27 października w świetlicy wiej­
skiej w Chobiu odbyło się uroczyste 
spotkanie hodowców, połączone z po­
częstunkiem, na którym ogłoszono 
wyniki lotów, a zwycięzcom w po­
szczególnych kategoriach wręczono 
puchary. Członkowie Polskiego Związ­
ku Hodowców Gołębi Pocztowych - 
sekcji nr 3 Chobie, podsumowali sezon 
lotowy 2007 r. W tym roku ptaki hodow­
ców z Chobia uczestniczyły w 14 lo­
tach gołębi dorosłych i 5 lotach gołębi 
młodych. W lotach gołębi dorosłych mi­
strzem został Henryk Wolas, drugie 
miejsce zajął Ryszard Wierny, a trze­
cie Ryszard Reimann. H. Wolas zwy­
ciężył również w lotach gołębi młodych, 
wyprzedzając Andrzeja Janczyka i 
Norberta Widerę. Prezes sekcji zo­
stał też nagrodzony za najlepszego lot­
nika dorosłego i młodego. W kategoriach 
długości lotów zwyciężyli: A - Henryk 
Wolas, B - Ryszard Wierny i C - Ry­
szard Reimann. Wszyscy otrzymali

PZW Jedlice: Zawody

Szkolą
Koło Polskiego Związku Węd­

karskiego „Jedlice” już po raz dru­
gi zorganizowało zawody wędkar­
skie dla dzieci z Szkoły Podstawo­
wej w Dylakach, z którą współpra­
cuje od trzech lat.

Współpraca ta polega na propago­
waniu hobby wędkarskiego wśród naj­
młodszych, dbaniu o środowisko i prze­
kazywaniu wiedzy wędkarskiej - w 
teorii oraz praktyce. Zainteresowanie 
uczniów jest bardzo duże - na spotka­
nia przychodzi kilkanaścioro dzieci, nie 
tylko chłopcy ale także dziewczęta.

Zawody rozegrano 12 październi-



MMSM gminne

z Chobia podsumowali sezon Polowanie w antoniowskich lasach

za loty Rocznicowe „Darz bór”
4 listopada członkowie Koła Łowieckiego nr 17 „Orzeł” z 

Ozimka, z okazji święta swojego patrona św. Huberta oraz ob­
chodzonej w tym roku 60. rocznicy istnienia, zorganizowali 
polowanie w lasach antoniowskich.

mawiano o przygotowaniach do sezo­
nu wystawowego oraz planach na 
przyszły - 2008 rok.

(jad)

puchary ufundowane przez zarząd 
sekcji, a puchary za trzy najlepsze lot- 
niki w lotach gołębi dorosłych ufundo­
wali państwo Adela i Józef Adaszyń- 
scy z Grodżca. W czasie spotkania roz­

Hodowcy gołębi pocztowych z Chobia podsumowali sezon lotowy.

dla dzieci z SP Dylaki

następców

Dzieci z SP Dylaki wzięły udział w zawodach wędkarskich.
ka na akwenie w Biestrzynniku. Wzięło 
w nich udział 15 uczniów - 10 chłop­
ców i 5 dziewczyn. Ryby brały słabo, 
ale najważniejsza była świetna zaba­
wa i zapoznanie się z technikami łowie­
nia. Członkowie grupy Fishing & Car 
Team służyli swoją wiedzą wędkarską 
i doświadczeniem oraz dbali o bezpie­
czeństwo dzieci nad wodą. Zawody 
wygrała Sandra Dawid, która zdobyła 
120 pkt., drugie miejsce zajął Damian 
Toma 80 pkt., a trzecie Marcel Szczy­
gieł z dorobkiem 70 pkt. W zawodach 
nie było przegranych, gdyż wszystkie 
dzieci otrzymały pamiątkowe dyplomy, 
cenny sprzęt wędkarski oraz torby ze 

słodyczami. Wręczenie dyplomów od­
było się w szkole na okolicznościowym 
apelu. Dyplomy i puchary wręczał pre­
zes Koła PZW „Jedlice” Mirosław 
Czapracki.

Organizatorzy dziękują spon­
sorom, którzy wsparli finansowo 
tę imprezę. Są nimi: ARM-STAL 
Dylaki, Sławomir Żak, B+B Bronko- 
wie, Mechanika Pojazdowa Roland 
Mrocheń, Mechanika Pojazdowa 
Antoni Nowak, Sklep „Waldi” Kari­
na i Waldemar Grochol, Urząd Gmi­
ny i Miasta Ozimek, Coroplast Dy­
laki oraz Adrian Szczygieł.

(/acf/

Po krótkiej odprawie przepro­
wadzonej przez łowczego An­
drzeja Bereźnickiego, losowaniu 
stanowisk i odegraniu przez sy­
gnalistę na rogu „Marsza myśliw­
skiego”, tzw. Plesy, z pozdrowie­
niem Darz Bór, ogary oraz ośmiu 
myśliwych z czterema nagania­
czami ruszyli w las. Po kilku go­
dzinach doświadczony myśliwy 
Piotr Zając upolował jelenia - 
byka. Łowy dostarczają wielu 
emocji. Z jednej strony jest to 
bezpośredni kontakt z przyrodą 
pozwalający na oderwanie się od 
codziennych spraw, a z drugiej 
wymaga doskonałej znajomości 
obyczajów zwierząt i umiejętno­
ści ich selekcji. Dlatego nie 
strzela się do pierwszej lepszej 
zwierzyny pojawiającej się w za­
sięgu kuli. Z łowiska eliminowa­
ne są słabe sztuki i te, które nie 
powinny przekazywać swych 
genów kolejnym pokoleniom.

Natomiast 10 listopada myśli­
wi spotkali się najpierw na uro­
czystej rocznicowej mszy świę­
tej w kościele w Ozimku, którą 
odprawił myśliwy ksiądz Piotr 
Faliński. Następnie uczestnicy 
uroczystości przemaszerowali 
do restauracji „PALM”, gdzie 
oczywiście rozprawiano o przy­
godach myśliwych, historii ko­
łach etc. W spotkaniu uczestni­
czyli m.in.: starosta czeskiego 
Rymarzowa Petr Klouda, z-ca 
Nadleśniczego Nadleśnictwa 
Opole a jednocześnie członek 

J. Niesłony

Myśliwi z Koła Łowieckiego „Orzeł” na polowaniu. Pierwszy z lewej Piotr 
Zając - upolował jelenia.

Rady Łowieckiej w Opolu Marek 
Bocianowski, burmistrz Ozim­
ka Jan Labus, wójt Turawy Wal­
demar Kampa, wójt Zębowic 
Waldemar Czaja, prezes i 
łowczy koła „Jeleń „Katowice” - 
Piotr Gomulski i Zygmunt Bo­
ber. Najbardziej zasłużeni myśli­
wy otrzymali nagrody i medale 
„Za zasługi łowieckie”: srebrny 
medal - Tomasz Proszewski, 
brązowe - Andrzej Matys, Eryk 
Jańczyk, Krzysztof Misiewicz 
zaś wyróżnienia „Zasłużony dla 
łowiectwa Opolszczyzny” - Wie­
sław Pływacz, Zdzisław Pro­
szowski, Jerzy Zubel, Zbi­
gniew Figas, Krzysztof Jani­
kowski, Ryszard Spyra, Josef 
Kroll, Ryszard Młodkowski.

Prezes koła Kazimierz Tar- 
sa podziękował kolegom za pra­
cę na rzecz koła: Teodorowi 
Żmudzie, Ryszardowi Szew­
czykowi, Ryszardowi Magie­
rze, Wojciechowi Możdżeń 
oraz Józefowi Jokielowi - za 
przygotowanie wyśmienitych 
myśliwskich wędlin. Dziękuje też 
sponsorom: Burmistrzowi Ozim­
ka, wójtom Turawy i Zębowic, 
prezesowi Huty Szkła „Jedlice” 
Mirosławowi Wiciakowi.

Z okazji 60-lecia istnienia 
Koła Łowieckiego „Orzeł”, 
redakcja „Wiadomości Ozim­
skich” życzy myśliwym wielu 
dalszych, udanych łowów.
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KRONIKA POLICYJNA
W październiku podsumowano wyniki pracy Komisariatu Policji w 

Ozimku za okres trzech kwartałów. W wyniku przeprowadzonej analizy 
bezpieczeństwa i porządku publicznego w tym okresie wynika, że :

- wszczęto ogółem 485 docho­
dzeń i śledztw, natomiast w tym sa­
mym okresie ubiegłego roku - 518, co 
dało wskaźnik dynamiki 93,6,

- w postępowań tych stwierdzono 
603 czyny przestępcze, w tym sa­
mym okresie ubiegłego roku - 721, co 
dało wskaźnik dynamiki 83,6,

- uzyskano wykrywalność 60,7%, 

Na terenie naszej gminy najwięcej zdarzeń przestępczych zaistniało 
w kategorii kradzież mienia - łącznie to 55 zdarzeń.

Tabela porównująca zdarzenia we wszystkich gminach podległych KP Ozi­
mek.

Rok i liczba m.Ozimek gm.Ozimek gm.Turawa gm.Chrząst. gm.Tar.Op.
2007r.- 118 28 27 35 16 12
2006r.-115 40 16 32 12 15

Odnotowano duży spadek tych zdarzeń na terenie miasta Ozimek (o 12 zda­
rzeń), przy jednoczesnym wzroście na terenie wiejskim gminy Ozimek.

Dużo zdarzeń odnotowano również z kategorii kradzież z włama­
niem.

Tabela porównująca zdarzenia we wszystkich gminach podległych KP Ozi­
mek.

Rok i liczba m.Ozimek gm.Ozimek gm.Turawa gm.Chrząst. gm.Tar.Op.
2007r.- 94 10 25 35 14 10
2006r.-91 22 25 15 15 14

W tym przypadku również odnotowano spadek na terenie miasta Ozimek (o 
12 zdarzeń), natomiast na terenie wiejskim gminy Ozimek utrzymały się na tym 
samym poziomie.

W dalszym ciągu dużą liczbę zdarzeń stanowią przestępstwa z kate­
gorii - kierowanie pojazdami w stanie nietrzeźwości, choć w tym przy­
padku odnotowano znaczny spadek aż o 60 takich zdarzeń.

Tabela porównująca zdarzenia we wszystkich gminach podległych KP Ozi- 
mek Rok i liczba m.Ozimek gm.Ozimek gm.Turawa gm.Chrząst. gm.Tar.Op.

2007r.-77 16 21 14 12 11
2006r.- 137 26 33 38 16 24

Analizie poddano również ujawnione przez policjantów i zgłoszone 
przez obywateli wykroczenia.

Tabela porównująca wykroczenia we wszystkich gminach podległych KP 
Ozimek.

m.Ozimek gm.Ozimek gm.Turawa gm.Chrząst. gm.Tar.Op.
2007r.- 1.519 813 241 236 81 148

Zdecydowanie najwięcej wykroczeń odnotowano na terenie samego miasta 
Ozimek - jest to ponad 53% wszystkich wykroczeń. Za popełnione wykroczenia 
funkcjonariusze stosowali różne środki karne - od pouczeń do wniosków u uka­
ranie kierowanych do Sądu.

Przeprowadzona analiza bezpie­
czeństwa i porządku publicznego na 
terenie działania Komisariatu Policji w 
Ozimku za okres trzech kwartałów 
2007 roku - w porównaniu do tego 
samego okresu 2006 roku - jedno­
znacznie pokazuje ograniczenie prze­
stępczości pomimo braków kadrowych, 
jakie ma tutejsza jednostka.

Przypominamy o tym, że pro­
wadzony jest ciągły nabór chęt­

L.p. Rodzaj zastosowanego środka, 2006 r. 2007 r.
1. Wnioski o ukaranie do Sądu Grodzkiego 59 76
2. Wnioski o ukaranie na nieletnich do Sądu Rodzinnego 9 9
3. Wystąpienia do Sądu Rodzinnego w sprawie demoralizacji nieletnich 16 26
4. Pisma do rodziców informujące o niewłaściwym zachowaniu się ich 

dzieci 57 48
5. Nałożono mandatów karnych 641. 609

nych do pracy w Policji. Aktualnie aż 
dziewięciu funkcjonariuszy zatrudnio­
nych w tutejszej jednostce zamieszku­
je poza terenem działania Komisariatu. 
Zapraszamy wszystkich chętnych z 
naszej gminy do zapoznania się z ofertą 
pracy w Policji.

asp/sztab Stanisław Hadzicki 
z-ca Komendanta Komisariatu 

Policji w Ozimku

natomiast w tym samym okresie ubie­
głego roku 70,6%,

- w prowadzonych postępowa­
niach przedstawiono zarzuty o popeł­
nienie przestępstwa 265 osobom, z 
tego Prokuratura skierowała do Sądu 
akty oskarżenia przeciwko 229 oso­
bom.

Jeden dzień w Ozimku
... o przepisie na dobre święta, niele- 
galnym wycinaniu choinek i czym to 

' się kończy.
/

Święta za pasem i aby nie zo­
stać zaskoczonym tak jak drogowcy 
przez zimę, postanowiłem przygo­
tować się odpowiednio wcześniej. 
Zresztą słyszałem, że jeden z mar­
ketów w Europie przegotowuje się 
do świąt już w sierpniu i w tym celu 
specjalnie dekoruje swoje stoiska. 
Ja odczekałem do dzisiaj i teraz za­
bieram się za przygotowanie. Na 
początku wrzuciłem w Google ha­
sło „przepis na dobre święta”, ale 
w wynikach wyszukiwania znalazły 
się: przepis na dobre życie św. Al­
fonsa, przepisy kulinarne i przepi­
sy o zakazie pracy w święta. O tym, 
że pracować nie będę, to wiem na 
pewno. Po ciężkim roku pracy za­
mierzam bardzo odpocząć i uciec 
od wszystkich problemów. Co więc 
potrzebne jest do tego, aby święta 
były udane? Oto mój przepis:

Przepis na dobre święta:
Zimowa pogoda
Pięknie udekorowana choinka
Dobre towarzystwo
Święty spokój
Przyprawy

Z pogodą jak jest, każdy wie. 
Wysyłanie SMS-ów o treści „zima” 
na dowolny numer nic nie da, na 
górali też nie ma co liczyć, bo ich 
przepowiednie coraz słabiej się 
sprawdzają. Można liczyć na nowy 
rząd, ale w expose premiera nie 
usłyszałem nic na temat pogody na 
święta. A warto by było. Każdy chy­
ba chciałby, aby święta były pięk­
ne, śnieżne i mroźne. Jest jeszcze 
nasza władza lokalna, która mogła­
by zainwestować w naśnieżarki, ale 
to byłaby już przesada. Pozostaje 
mieć nadzieje, że zima nie zawie­
dzie i na 24.12.2007 będzie sypać 
śniegiem.

Z choinką już o wiele prościej,

zazwyczaj w piwnicy czeka na ten 
dzień, aby ją przynieść i udekoro­
wać. Pamiętam historię kiedy oj­
ciec chciał mi zrobić niespodzian­
kę i zabrał do lasu, aby, jak to u nie­
go za młodu było, znaleźć i ściąć 
najładniejszą. Pojechaliśmy póź­
nym wieczorem do lasu, chodzili­
śmy długo po głębokim śniegu, aż 
wreszcie znaleźliśmy tą najład­
niejszą. Po kilku uderzeniach sie­
kierką choinka była nasza. Wrócili­
śmy do samochodu i ... okazało 
się, że kluczyki są zatrzaśnięte we­
wnątrz. Na dworze ciemno, mróz 
ciął niemiłosiernie, a my stoimy i 
patrzymy na nie przez szybę. O ko­
mórkach nikt nawet nie wiedział, że 
powstaną. Całe szczęście, ze 
drogą jechał znajomy, zabrał mnie 
do domu po zapasowy komplet i 
odwiózł z powrotem. Po jakimś 
czasie piękna choinka i zmarznięty 
tata znaleźli się w domu.

W moim przepisie wymagane 
jest dobre towarzystwo. To może 
być rodzina lub znajomi. Z rodziną 
najlepiej wychodzi się na zdjęciach,

• dMI
dlatego można dom wystroić ram­
kami z fotografiami cioć, wujków, 
kuzynów i innych, ale to chyba nie 
pomoże w osiągnięciu świąteczne­
go spokoju ducha. Warto odwiedzić 
kogoś albo poświęcić czas najbliż­
szym. Jest czas na to, aby poroz­
mawiać i pobyć razem tak napraw­
dę. Co do świątecznych życzeń to 
wolę te składane osobiście za­
miast SMS-ów. A jeśli już wysyłać, 
to prawdziwą kartkę pocztową, a 
nie bezduszny e-mail z komputera, 
wysyłany masowo do grupy znajo­
mych.

Całość należy doprawić odro­
biną świętego spokoju. Warto po­
zamykać stare sprawy, oddać 
książki do biblioteki lub przeprosić 
kogoś, komu jesteśmy to winni. 
Można też dobrać inne dodatki, ta­
kie jak prezenty pod choinkę, kieli­
szek czerwonego wina wieczorem, 
pyszne pierniki, smaczny karp, wy­
łączony służbowy telefon... Każde­
mu według smaku.

Mieszkaniec Ozimka 
(mieszkaniec@ozimek.pl)

mailto:mieszkaniec@ozimek.pl
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Teodora Świtała z córką Renatą.

Wiktor Korzyniec z córką Kry­
styną.

Franciszek Klyszcz z córką Dorotą 
i zięciem Georgiem.

Józef Wacławczyk z prawnuczka­
mi Olgą i Marceliną.

Eryka i Karol Kulig z synem Zyg­
muntem.

Julia i Ignacy Willenhart z wnu 
kiem Grzegorzem. WIT

Róża i Jan Wiśniewscy. Jubilaci urodzinowi w towarzystwie rodzin oraz M. Korniaka i E. Bronder.

Sto lat!
26 października w Urzędzie 

Stanu Cywilnego kolejni jubilaci z 
gminy Ozimek obchodzili roczni­
ce urodzin i zawarcia związków 
małżeńskich.

90.rocznicę urodzin świętowa­
ła Teodora Świtała z Ozimka, która 
przyjechała z córką Renatą. Pani 
Teodora dochowała się 12 dzieci, 
18 wnuków i 8 prawnuków. 90-le- 
cie urodzin obchodził także Wiktor 
Korzyniec ze Schodni, który przyje­
chał z córką Krystyną. Pan Wiktor 
dochował się 3 dzieci i 3 wnuków. 
Natomiast 85.rocznicę urodzin 
świętowała Marianna Rutka z 
Ozimka (6,17,7) a 80.rocznicę: Fran­
ciszek Klyszcz z Krasiejowa (2,2) 
- przybył z córką Dorotą i zięciem 
Georgiem, Józef Wacławczyk z 
Ozimka (4,7,6) - przyjechał z 
wnuczką Karoliną i prawnuczkami 
Olgą i Marceliną oraz Piotr Kotula 
ze Schodni (3,8,3), który przyjechał 
z córką Krystyną.

W USC świętowali także jubila­
ci małżeńscy. Szmaragdowe Gody 
Małżeńskie (55-lecie pożycia) ob­
chodzili Eryka i Karol Kulig z Mni- 
chusa (3,9) - przyjechali z synem 
Zygmuntem oraz Julia i Ignacy 
Willenhart ze Szczedrzyka (3,6,2), 
którzy przyjechali z wnukiem Grze­
gorzem. Z kolei Róża i Jan Wi­
śniewscy z Ozimka (2,5,2) obcho­
dzili Złote Gody Małżeńskie (50. le- 
cie pożycia). Nieco później gratu­
lacje złożono państwu Edaltrau- 
dzie i Pawłowi Paniczom z Pust- 
kowa oraz Genowefie i Janowi Ma­
łolepszym z Ozimka (obie pary ob­
chodziły Szmaragdowe Gody Mał­
żeńskie).

Serdeczne życzenie zdrowia i 
wszelkiej pomyślności jubilatom 
złożyli zastępca burmistrza Marek 
Korniak i kierownik USC Ewa 
Bronder Do życzeń dołącza się 
redakcja „WO”.
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Kolejny sukces ozimskich artystów

Grand Prix dla KTO?
XXV Jubileuszowe Spotkania Teatrów Dramatycznych, Pu­

blicystycznych, Teatrów Poezji i Kabaretów „PROSCENIUM”, 
odbywały się w tym roku w dniach 25-26 października.

Komisja sędziowska złożona 
z aktorów i reżyserów teatral­
nych: Jan Nowara (TVP3 Opo­
le - przewodniczący jury) oraz 
Jacek Lecznar i Wojciech Ha- 
bela (Wrocław) przyznała 
główną nagrodę przeglądu - 
Grand Prix - ozimskiemu Te­
atrowi KTO? za spektakl pt. 
Gombrowiczurke. Jest to już 
druga z rzędu główna nagro­
da Proscenium przyznana tej 
grupie teatralnej. W roku ubie­
głym Grand Prix zdobyło 
przedstawienie pt. Wizyta, 
oparte na dramacie Friedricha 
Durrenmatta „Wizyta starszej 
pani” (spektakl nagrodzono 
wówczas dwoma dodatkowy­
mi nagrodami).

Gombrowiczurke miało swoją 
ozimską premierę w czerwcu 
tego roku. Składają się nań tek­
sty Witolda Gombrowicza: frag­
menty „Ferdydurke”, „Tośki”, 
„Transatlantyku”, „Dzienników” i 
prywatnych listów pisarza.

W roli tytułowej wystąpił Ra­
dosław Czupryński, oprócz nie­
go w spektaklu zagrali: Tomasz 
Biskup, Łukasz Buda, Woj­
ciech Siudeja, Oriana Janer- 
ka, Patryk Stańczyk, Urszula 
Ciszek, Małgorzata Sękowska 
oraz Małgorzata Błońska.

Autorem scenariusza, sceno­

grafii i reżyserem przedstawienia 
jest Robert Konowalik, który 
otrzymał podczas nyskiego Pro­
scenium indywidualną Nagro­
dę Specjalną za spektakl Gom­
browiczurke.

Teatr KTO? istnieje od 12 lat, 
pod obecną nazwą zaledwie od 
lat pięciu. Oprócz wymienionych: 
Wizyty i Gombrowiczurke, ma na 
swoim koncie spektakle: Woody- 
alleniada, Postmodernizm 2: Fat- 
man’s Return oraz zrealizowane 
wspólnie z Teatrem Fieter Biesy. 
V\/ chwili obecnej przygotowywa­
ne jest najnowsze przedstawie­
nie tej grupy teatralnej pt. Siostry 
(scen, i reż. R. Konowalik, obsa­
da: M. Sękowska, S. Lalik, 0. 
Janerka, U. Ciszek, Ł. Buda), a 
jego premiera przewidziana jest 
w dniu 16 grudnia, podczas 
czwartego wieczoru obchodów 5 
rocznicy powstania Sekty Pla­
stycznej. W trakcie tej czteroczę- 
ściowej imprezy o charakterze 
plastyczno - teatralnym oraz mu­
zycznym, wystąpią oprócz Jubi­
lata i Teatru KTO? również pozo­
stałe sekcje plastyczne działa­
jące w ozimskim Domu Kultury: 
Heksagon Plastyczny i Siesta 
Artystyczna, oraz zespoły te­
atralne: Fieter, InLibed i W O!Pa- 
rach.

Pokazuje, jak pokonać los

Tańczący w ciemnościach
Wicemistrzostwo Polski w tańcu towarzyskim zdobył Artur 

Wyrwich ze Szczedrzyka na ostatnich Mistrzostwach Polski 
dla Niewidomych i Słabowidzących w Brzegu Dolnym.

Artur występował w parze z 
Małgorzatą Huńczą z Klucz­
borka. To już piąty srebrny me­
dal na koncie tej pary - mimo że 
tańczą ze sobą zaledwie od kil­
ku miesięcy.

- No cóż, o złocie myślałem 
w zeszłym roku, gdyż na mistrzo­
stwach stawałem już na podium 
- dodaje tancerz ze Szczedrzy­
ka. - Ale nie poddamy się.

Plany Artura swego czasu po­
krzyżowała zmiana partnerki. Po­

przednia uległa kontuzji i zrezy­
gnowała z występów. Artur na 
szczęście szybko znalazł Mał­
gosię Huńczę, z którą doskona­
le się rozumieją. A wyjaśnijmy, 
że Artur w ogóle nie widzi a Mał­
gosia nie widzi w znacznym 
stopniu. Tym cenniejszy jest ich 
sukces, gdyż na mistrzostwach 
dominowały pary, w których jed­
na osoba miała tylko defekt wzro­
ku.

W tym roku planują występ

w jeszcze jednym turnieju. Na sambę, cza-czę, jive’a i guickste- 
razie tańczą walca angielskiego, pa. Od nowego roku będą starto-

Małgorzata Huńcza i Artur Wyrwach na zawodach w Brzegu Dolnym.
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Program obchodów
5 - lecia

SEKTY PLASTYCZNEJ:
25 listopada, godz. 18.00
- LOTTE - spektakl Teatru 

FIETER;
- Z RAPTULARZA SEKTY 

PLASTYCZNEJ - wernisaż 
wystawy SEKTY PLASTYCZ­
NEJ;

-Z RAPTULARZA SEKTY 
PLASTYCZNEJ- projekcja fil­
mu poświęconego 5 rocznicy 
powstania SEKTY PLA­
STYCZNEJ;

02 grudnia, godz. 18.00
- CZAS - wernisaż wysta­

wy HEKSAGONU PLA­
STYCZNEGO;

-CZAS-spektakl HEKSA­
GONU PLASTYCZNEGO;

-CSI... KRYMINALNE ZA­
GADKI OZIMKA - spektakl 
TEATRU FIETER;

09 grudnia, godz. 18.00
- POD SPALONYM NEO­

NEM - spektakl TEATRU InLI- 
BED;

- RETROSPEKCJA - wy­
prawa rowerowa Rosja - Chi­
ny - Mongolia;

- WILK STEPOWY - spek­
takl TEATRU W OIPARACH;

16 grudnia, godz. 18.00
- SIOSTRY - spektakl TE­

ATRU KTO?;
- SZAFA - wernisaż wysta­

wy SIESTY ARTYSTYCZNEJ;
- SZAFA - spektakl SIE­

STY ARTYSTYCZNEJ;

WIT

wać w 10 tańcach.

Wernisaż w szkolnej galerii

Sztuka zwierciadłem duszy
8 listopada odbył się kolejny wernisaż w szkolnej galerii 

im. Krystyny Gryc w Szczedrzyku.

Swoje prace wystawili tym razem nauczyciele - plastycy.

Zgromadził licznych gości, a 
wśród nich przedstawicieli władz 
Ozimka: przewodniczącego
Rady Miejskiej Joachima Wies- 
bacha, sekretarza gminy An­
drzeja Stasia; rodziców i krew­
nych uczniów oraz przyjaciół 
galerii. Tym razem swoje prace 
wystawili nauczyciele plastycy: 
Joanna Dubiel-Stonoga, Da­
riusz Jach, Andrzej Olczyk, 
Anna Maria Rogowska, Mał­
gorzata Wojdyło i Urszula Se- 
rafin-Noga. Są to pedagodzy, 
którzy oprócz pracy dydaktycz­
nej w szkołach, aktywnie reali­
zują również swoje artystyczne 
pasje. Uczestniczą w międzyna­
rodowych plenerach malarskich 
oraz wystawach w kraju i za gra­
nicą, są członkami Związku Pol­
skich Artystów Plastyków - Pol­
ska Sztuka Użytkowa.

Artystów łatwo było rozpo­
znać wśród tłumu gości, bowiem 
wyróżniali się ciekawym, nieco­
dziennym wyglądem. Atrakcją 
wieczoru, oprócz pełnego werwy 
wokalno-tanecznego występu 
uczniów, przygotowanych na za­
jęciach kółka muzycznego przez 
Urszulę Serafin Noga i losowa­
nia prac podarowanych przez 
autorów dla gości wernisażu, 
było wspólne malowanie przez 
artystów obrazu na temat „Sztu­
ka zwierciadłem duszy”. Na płót­
nie formatu 1 na 1,5 metra, arty­
ści w asyście licznych widzów 
tworzyli dzieło, które pozostanie 
w szkole, jako pamiątka wysta­

wy. Zarówno artyści, jak i obser­
watorzy powstającego dzieła bar­
dzo dobrze się bawili. Mimo, że 
tak różni w swojej twórczości, 
potrafili stworzyć obraz, w którym 
każde z nich pozostawiło cząst­
kę siebie, a który jednocześnie 
jest spójną całością. Obraz o któ­
rym mowa, nie jest jedynym dzie­
łem malarskim, jakie powstało 
tego dnia. Ponieważ żal było 
zmarnować pozostałe na pale­
tach farby, artyści domalowali 
jeszcze drugi abstrakcyjny ob­
raz, będący dopełnieniem pierw­
szego.

Gratulacje i podziękowania z 
okazji wystawy złożyli artystom: 
dyrektor szkoły Anetta Gajda- 
Janowska oraz prezes Związku (jad)

Artyści namalowali wspólnie obraz „Sztuka zwierciadłem duszy”.

Artystów Plastyków Polska Sztu­
ka Użytkowa Adam Zbiegieni. 
Goście wernisażu zostali poczę­
stowani ciastem przygotowanym 
przez rodziców uczniów oraz 
kawą i herbatą. Wystawę moż­
na oglądać w godzinach pracy 
szkoły do stycznia przyszłego 
roku.

Mówi opiekunka szkolnej 
galerii plastycznej Urszula 
Serafin Noga: Goście wernisa­
żu byli zdziwieni, że obraz po­
wstał tak szybko, i słusznie. W 
rzeczywistości nasze prace nigdy 
nie powstają w tak krótkim cza­
sie, nawet te malowane techniką 
akrylu. Goście wernisażu widzieli 
tylko ostatnia fazę powstawania 
dzieła. Samo przygotowanie pod­
obrazia: naciągniecie płótna, 
przeklejenie, nałożenie warstw 
gruntu i wklejenie szklanego ele­
mentu przygotowanego przez 
Joannę Dubiel Stonoga trwało trzy 
dni. Wybraliśmy do malowania 
technikę akrylu, która narzuca 
szybkie tempo pracy, bo farby 
szybko wysychają na płótnie i na 
palecie i przestają być zdatne do 
użytku. Nie mieliśmy wcześniej 
żadnej umówionej koncepcji, tyl­
ko ogólnie podany temat „Sztu­
ka zwierciadłem duszy”, który 
artyści znali wcześniej Na czas 
malowania naszego wspólnego 
dzieła zrezygnowaliśmy nieco z 
własnych artystycznych upodo­
bań i sposobów malowania, po­
nieważ dzieło w samym założe­
niu miało powstać tu i teraz, sta­
nowiąc zarazem artystyczną ca­
łość.
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Inauguracja roku kulturalno-oświatowego

Nagrody dla animatorów
Koncertem z cyklu „Wielcy nieobecni” 28 października roz­

poczęto inaugurację roku kulturalno-oświatowego w ozimskim 
Domu Kultury.

Animatorzy kultury i sportu z miasta i gminy Ozimek.

Joachim Perlik z Ludwiną 
Małecką oraz zespołem „Mo­
ment” zaprezentowali korowód 
piosenek Marka Grechuty 
(1945-2006) w pierwszą roczni­
cę śmierci piosenkarza, poety i 
kompozytora, zdobywcy nagro­
dy głównej na IX KFPP w Opolu 
w 1971 r.

Na uroczystość przybyli: 
przewodniczący Rady Miejskiej 
Joachim Wiesbach oraz radni: 
Janina Grębecka, Barbara 
Starzycka, Jan Wierny, Piotr 
Hendel i Mateusz Marcinków. 
Dyrektor Ośrodka Kultury i Spor­
tu Stanisław Rewieński powi­
tał zespół i wszystkich obecnych, 
a po koncercie odbyła się miła 
uroczystość wręczenia nagród 
animatorom kultury i sportu. W 
tym roku otrzymali je:

Krystyna Koźlik - animator 
życia kulturalnego miasta i gmi­
ny Ozimek. Jest założycielką 
zespołu śpiewaczego „Heidi”, 
zajmuje się działalnością kultu­
ralną i społecznąod 1995 r. Dzia­
ła na rzecz dostępu do kultury, 
pomocy charytatywnej i opieki 
społecznej większej grupy spo­
łeczności lokalnej gminy Ozi­
mek, ze szczególnym naciskiem 
na aktywizację osób starszych, 
schorowanych, potrzebujących 
opieki oraz pomocy. W 2006 r. 
przejęła opiekę nad grupą śpie- 
waczą„Babie lato”. W1994 r. roz­

poczęła działalność w ozimskim 
kole Związku Emerytów, Renci­
stów i Inwalidów, a w 2002 r. - w 
parafialnym zespole Caritas w 
Ozimku. Uczestnictwo w wyda­
rzeniach artystycznych inicjowa­
nych przez p. Krystynę, w wielu 
wypadkach oznacza dla star­
szych osób wyciągnięcie ku nim 
pomocnej dłoni oraz sprawienie, 
by mogli żyć i tworzyć w godzi­
wych, wypełnionych serdeczno­
ścią i troską warunkach.

Gertruda Sklorz - od 20 lat 
jest pracownikiem Miejskiej Bi­
blioteki Publicznej w Ozimku. Z 
zaangażowaniem prowadzi filię 
bibliotecznąw Krzyżowej Dolinie. 
Zajmuje się opracowaniem i udo­
stępnianiem księgozbioru wjęzy- 
ku polskim i niemieckim. Dba o 
rozwój zbiorów poprzez zakup 
nowości wydawniczych. Jako 
kierownik filii skrupulatnie prowa­
dzi całą dokumentację biblio­
teczną. Działa aktywnie na rzecz 
popularyzacji czytelnictwa wśród 
mieszkańców Krzyżowej Doliny. 
Szczególną uwagę poświęca pra­
cy z dziećmi, dla których przy­
gotowuje zajęcia głośnego czy­
tania oraz różnorodne gazetki i 
konkursy czytelnicze. Współpra­
cuje z biblioteką macierzystą 
przy organizacji konkursów o 
zasięgu gminnym. Można śmia­
ło stwierdzić, iż po zamknięciu 
szkoły podstawowej w Krzyżowej 

Dolinie, prowadzona przez p. 
Gertrudę biblioteka jest jedynym 
centrum edukacyjno-kulturalnym 
wsi.

Józef Adaszyński-jest wie­
loletnim działaczem Gminnego 
Zrzeszenia Ludowych Zespołów 
Sportowych, pełniąc jednocze­
śnie funkcję prezesa LZS w 
Grodżcu. Za jego kadencji w zna­
czący sposób rozbudowano 
bazę sportową klubu. Postawio­
no budynek szatni wraz z zaple­
czem, powstało również drugie 
boisko z nienaganną murawą. Od 
początku swej działalności w 
szczególny sposób zaangażował 
się w pracę z młodzieżą. Jego 
marzeniem było zbudowanie dru­
żyny złożonej z własnych wycho­
wanków. Po dwóch sezonach 
jego prezesury, drużyna seniorów 
wywalczyła awans do klasy okrę­
gowej. Wielkie zaangażowanie w 
pracę społeczną na rzecz środo­
wiska wiejskiego zostało zauwa­
żone przez Zarząd Główny LZS, 
który w kolejnych latach odzna­
czał p. Józefa brązową, srebrną 
i złotą odznaką „Zasłużony dla 
sportu”.

Jan Kamiński - od 1972 r. 
jest działaczem Szkolnego 
Związku Sportowego, a od 1974 
r. pełni funkcję sekretarza Zarzą­
du Miejsko-Gminnego SZS, ko­
ordynatora sportu szkolnego. 
Pracował w SP nr 1, a następnie 
w SP nr 3 w Ozimku. Prowadze­
ni przez niego uczniowie osiąga­

Piosenki Marka Grechuty przypomnieli Joachim Perlik i Ludwina Ma 
łecka.

li bardzo dobre wyniki sportowe 
na szczeblu województwa opol­
skiego, w takich dyscyplinach, 
jak piłka ręczna, piłka siatkowa, 
piłka nożna, lekkoatletyka i bie­
gi przełajowe. Jako nauczyciel 
SP nr 2 w Ozimku przygotowy­
wał dzieci do udziału w olimpia­
dach specjalnych. Pełnił również 
wiele funkcji społecznych, m.in. 
członka zarządu HKS Małapa- 
new, członka zarządu LZS 
Schodnia Nowa, a obecnie dzia­
ła w Miejsko-Gminnym Towarzy­
stwie Sportowym „Siódemka” 
Ozimek. Za działalność na niwie 
sportowej został wyróżniony wie­
loma odznaczeniami: złotą od­
znaką „Zasłużony Działacz Kul­
tury Fizycznej”, „Zasłużony dla 
Województwa Opolskiego”, złotą 
i srebrną odznaką Związku Piłki 
Ręcznej w Polsce, złotą odznaką 
LZS, odznaką Prezydium Rady 
Głównej SZS, „Zasłużony Dzia­
łacz Sportu", złotą i srebrną od­
znaką „Zasłużony dla Rozwoju 
Sportu Szkolnego”. Pracując w 
M-GTS „Siódemka” Ozimek zdo­
był dwukrotnie tytuł mistrza wo­
jewództwa opolskiego. Był też 
trenerem kadry województwa w 
piłkę ręczną.

Animatorom kultury i sportu 
gratulujemy otrzymanych wyróż­
nień. Po koncercie i odznacze­
niach odbyła się kolejna „Biesia­
da przy blasku świec”.

Jan Nieslony
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Wiersze Darii Waszak Kłamstwo

Próbować zrozumieć życie 
Chcieć poznać jego szczyt 

Spojrzeć na siebie 
od strony lustra

Zacząć rozumieć wszystko 
co żyć chce.

Dogonić w końcu swój cień 
Poznać granice wytrzymałości 

Przebiec start życia 
a po mecie nie zatrzymywać się 

Móc dosiąść własny strach 
Zrozumieć nienawiść i śmierć 
Pokonać samotność w tłumie 

Umieć na nogach utrzymać się 
Spróbować biec pod prąd 

kumulując przy tym siły swe 
Iść godnie z życiem 

umiejąc podejmować walkę 
Żyć - dając innym 

Przyjmować - gdy oni dają 
Być godnym oddechu!

A ja lękiem swe życie podpieram 
smutkiem obrysowuję usta jak pomadką 

oczy podkreślam deszczowymi smugami łez 
A na palcach mych dłoni 

kryje się niepewność 
Oddycham zależnością od wszystkiego 

Idę do przodu, gdyż nie nauczono mnie tyłem. 
Dotykam, bo inaczej nic nie poznam. 

Myślę, przecież inaczej się nie da 
A teraz, kiedy przystanę na chwilę 

oddycham żarem niespełnionych dni 
Uciekam, gdy uśmiecha się do mnie świt 

Budzę w sobie noc 
Snuję się snem za dnia

Dotykam granicy życia i śmierci 
Kim jestem? Gdzie moje marzenia?

Odeszłam wąską drogą ku sobie 
Wypowiedziałam wojnę przyszłości 

Zbieram łzy w dłoniach 
Handluję nimi na aukcjach 

a pieniędzmi wykarmiam stroskanych 
Przyznałam się sama przed sobą do śmiertelności. 

Czym jest życie?

Nika usiadła na szpitalnym 
łóżku. Spędziła tu już kilka dni i 
nie mogła doczekać się wyjścia. 
Tym bardziej po tym, co napisała 
jej Matylda. Wreszcie lekarz po­
wiedział, że dziewczynka może 
iść do domu.

Po weekendzie Nika zjawiła się 
w szkole. Ledwie zdążyła przekro­
czyć próg, a już jej koleżanki, które 
grają w przedstawieniu, chciały z 
nią porozmawiać. Najpierw, oczy­
wiście, zapytały jak się czuje, a po­
tem przeszły do rzeczy. Okazało się, 
że podczas nieobecności Niki, Aga­
ta, jej zastępczyni, zmieniła cały 
pomysł. P., M. i P. zrelacjonowały 
zdarzenia z trzech dni: został zmie­
niony scenariusz, odebrano 
wszystkim role, wyrzucono kilka 
osób - wszystko bez wiedzy Niki. A 
przecież ona jest reżyserem! Dziew­
czyna postanowiła porozmawiać z 
Agatą, ale dopiero przed następną 
próbą.

Aktorzy czekali przed pokojem 
nauczycielskim. Nika dała im klu­
czyk do jednej z sal, sama czekała 
na Agatę. Wreszcie przyszła.

- Cześć! Słuchaj, doszły do 
mnie wieści, że pod moją nieobec­
ność zaczęłaś się za mocno rzą­
dzić, a ja prosiłam Cię tylko o po­
prowadzenie prób i rozdanie tek­
stu.

- Kto i co dokładnie powiedział 
coś takiego?- zapytała Agata.

- Nieważne, kto mi to powie­
dział. Ważne, że w ogóle coś ta­
kiego powiedział. Ponoć odwróci­
łaś całkiem moją wizję „Królewna 
ratuje Księcia” i dobrze wiesz, o 
czym mówię.

- Chodzi ci o scenariusz i wy­
rzucenie M.? Tekst został zmienio­
ny, bo nikomu się nie podobał, a 
M. powiedziała, że nie będzie cho­
dzić na próby po lekcjach.

- Powiedziała coś takiego tylko 
raz, bo nie mogła akurat wtedy 
przyjść. I ja jej wierzę. Jeśli chodzi 
o scenariusz, to trzem czy czterem 
osobom nie przypadł do gustu, 
reszty nie obchodzi, czy dla nich 
jest fajny, tylko to, żeby zebrać jak 
najwięcej pieniędzy. Nie wiem, czy 
pamiętasz, ale to przedstawienie 
charytatywne. Poza tym nigdy 
wszyscy nie będą zadowoleni i...

-Ale...
- Pozwól mi dokończyć. Co wię­

cej, dziś rano dowiedziałam się, że 
nikt nie ma jeszcze roli, a mnie 
całkiem wyrzuciłaś. Coś ci po­
wiem: to, co jest zawarte w,,nowym

i lepszym" scenariuszu, to nie moja 
wizja i nie wiem, jak ją przedsta­
wić, nie mam pomysłu na nią. Nie 
mówię, że jest ona całkiem bez­
nadziejna, bo na pierwszy rzut oka 
to można się nieźle uśmiać. Tylko, 
że niektóre kwestie są bardzo 
chamskie i mogą obrazić pewne 
osoby. Na przedstawieniu nie będą 
tylko uczniowie z gimnazjum i li­
ceum, ale też nauczyciele i ucznio­
wie z podstawówek, a może nawet 
i przedszkolaki!

- Skoro Ci to nie pasuje, to dla­
czego nie odbierałaś moich tele­
fonów?

- Mówisz tak, jakbym nie miała 
nic lepszego do roboty w szpitalu 
niż odbieranie twoich telefonów. 
Nie obraź się za to, co teraz po­
wiem: czuję się oszukana, przez 
ciebie, bo razem zmieniałyśmy 
scenariusz, wymyślałyśmy wstaw­
ki, a teraz robisz mi coś takiego. 
Czuję, jakby to przedstawienie, 
wszystkie przygotowania zostały 
mi odebrane, ukradzione, ponie­
waż wszystko, nad czym się tak na­
pracowałam, czego szukałam 
przez kilkanaście godzin, zostało 
wykorzystane nie tak, jak miało. 
Mówiłaś, że chciałabyś być reży­
serem. Będziesz nim. Ja nie mogę 
grać i pracować z osobami, które 
mnie oszukują. Idź na próbę, cze­
kaj na reżysera. Na razie!- powie­
dziawszy to, Nika wyszła ze szkoły.

Przedstawienie odbyło się, ale 
grali w nim inni aktorzy. Widzowie 
nie byli zadowoleni. Część, jak prze­
widywała Nika, poczuła się dotknię­
ta niektórymi zdaniami. Reżyser i 
jego grupa miała nieprzyjemności 
w szkole i otrzymała zakaz wysta­
wiania przedstawień bez weryfika­
cji scenariusza przez dyrektora.

Katarzyna Rzepka
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Spotkanie pedagogów nie tylko z opolskiego

Innowacyjne, czyli lepsze
Podnoszenie poziomu nauczania i wychowania to cel, jaki 

stawia sobie każda szkoła.

Za motywacyjną i innowa­
cyjną rolę w edukacji odpowiada 
dyrektor szkoły. W myśl propa-

gowania idei rozwoju pedago­
gicznego pani Leonarda Pło- 
szaj, dyrektor Gminnego Zespo­
łu Szkół w Ozimku, zorganizo­
wała seminarium dla dyrekto­
rów należących do Stowarzy­
szenia Szkół Innowacyjnych 
Regionu Opolskiego. Spotka­
nie odbyło się w dniach 9 i 10 
listopada 2007 roku. Oprócz 
przedstawicieli regionu opolskie­
go w seminarium wzięli udział: 
dyrektor Marek Łoźniak z Dol­
nośląskiego Stowarzyszenia na 
rzecz Uzdolnionych, pani Małgo­
rzata Żuber - Zielicz należąca 
do Stowarzyszenia Szkół Inno- 

rzyszenia Szkół Innowacyjnych.
Celem spotkania było ukaza­

nie twórczego funkcjonowania 
naszej szkoły, w związku z tym, 
przedstawiciele SSI uczestniczy­
li w zajęciach otwartych: z biolo­
gii przeprowadzonych przez 
panią Annę Zawieję, między- 
przedmiotowych (plastyka, język 
angielski) przeprowadzonych 
przez panią Joannę Dubiel - 
Stonogę i panią Alinę Matusz. 
Z geografii natomiast przez panią 
Sylwię Widawską w Muzeum 
Paleontologicznym w Krasiejo- 
wie.

W prowadzonych zaję­

ciach edukacyjnych nauczy­
ciele GZS w Ozimku ukazali 
nowoczesne metody kształce­
nia uczniów. Następnie odbyła 
się dyskusja na temat roli metod

wacyjnych Regionu Słupskiego 
dyrektor Barbara Olechuno 
wicz z Podkarpackiego Stówa-

aktywnych w ćwiczeniu umiejęt­
ności badawczych uczniów. 
Zwrócono uwagę na aktywizują­
ce metody nauczania jako me­
tody zwiększające czynny udział 
uczniów w zajęciach dydaktycz­
nych. Przygotowanie młodego 
człowieka do życia w społeczeń­
stwie, zalewanego potokiem in­
formacji i konsumpcji, jest trud­
nym zadaniem i wymaga aktyw­
nej postawy zarówno od nauczy­
ciela, jak i od ucznia. Najistot­
niejsza w procesie nauczania, 
decydująca o sukcesie stosowa­
nych metod, jest skuteczna ko­
munikacja pomiędzy uczniem i 
nauczycielem, co udało się po­

kazać na zajęciach przeprowa­
dzonych przez naszych nauczy­
cieli.

Pracę szkoły, nauczycieli, 
uczniów, absolwentów podkreśli­

ła prezentacja projektu „Ta, co 
nie zginęła...” Celem jej było 
krzewienie tradycji, treści kultu­
rowych oraz rozwijanie integracji 
środowiska szkolnego.

Te lekcję historii, związanej z 
odzyskaniem przez Polskę nie­
podległości, w dniu 11 listopada 
obejrzeli kombatanci, przedsta­
wiciele władz Ozimka, i jego 
mieszkańcy. Program artystycz­
ny, w którym wykorzystano pol­
skie pieśni patriotyczne wzbudził 
refleksję i wzruszenie. Artyści 
stanęli na wysokości zadania, za 
co zostali nagrodzeni gromkimi 
brawami.

Dominika Kulczyńska
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To była naprawdę świetna zabawa

Piękne i mądre

Nowa królowa w otoczeniu wicemissek.

Natalia Pierwoła okazała się najbardziej utalentowana, ale przecież 
urody jej też nie brakuje.
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Tytuł Miss Piękna Euroregionu Pradziad ‘2007 zdoby­
ła Monika Vaculikova z Czech. Najbardziej utalentowaną 
miss okrzyknięto Natalię Pierwołę z Ozimka.

O tytuł w konkursie, które­
go współorganizatorem jest 
Ozimek, rywalizowały dziew­
czyny z Polski, Czech, Sło­
wacji i Węgier. Do ścisłego 
finału awansowały po 4 za­
wodniczki z 4 krajów Eurore­
gionu Pradziad, wyłonione w 
drodze wcześniejszych wie­
lostopniowych eliminacji. 
Podczas finału w teatrze w 
czeskim Brutalu dziewczęta 
wystąpiły m.in. w strojach lu­
dowych, prezentując narodo­
we tańce. I za te pokazy na­
grody wręczał sam Dziad 
Pradziad. Nasze reprezen­
tantki: Paulina Musiał, Mag­
dalena Bejm, Irmina Re- 
wucka i Karolina Stręk pięk­
nie zaprezentowały się w po­
lonezie. Bez względu na wy­
niki, dla wszystkich uczestni­
czek finału konkursu drzwi do 
kariery szeroko się otwarły.

- Troszkę jesteśmy roz­
czarowane, bo naszą faworyt­
ka była Słowaczka - przy­
znały nam Irmina Rewucka i 
Karolina Stręk. - Ale jedno 
jest pewne: wszystkie świet­
nie się bawiłyśmy i mamy 
nowe przyjaciółki.

Jedną z konkurencji wy­

borów Miss Pradziad 2007, 
był konkurs Miss Eurota- 
lent. Do udziału w nim przy­
stąpiło 6 kandydatek z Polski. 
Przed jurorami z Polski i 
Czech i przy ogromnym 
aplauzie publiczności zapre­
zentowały się:

- w tańcu towarzyskim - 
Viola Szczygielska,

- w układach tanecznych 
- Irmina Rewucka i Paulina 
Musiał,

- w układzie wokalno ta­
necznym pokazała się Mag­
da Bejm,

- śpiewem oczarowała 
wszystkich Natalia Pierwo­
ła.

I to właśnie Natalia zajęła 
pierwsze miejsce w naszej 
polskiej grupie. Sukcesom nie 
było jednak końca, bo Natalia 
jako reprezentantka Polski 
zwyciężyła w finale, pokonu­
jąc śpiewającą Słowaczkę, 
tańcząca Czeszkę i Węgier­
kę. W nagrodę Natalia po- 
jedzie na wycieczkę do Tu­
nezji i w Alpy.

Serdecznie gratuluje­
my!

(E.P-B i W. Ż.)

Reprezentantki Polski w pełnej krasie. Na scenie teatru dziewczęta odgrywały swoje pierwsze wielkie role.



20 sportowe

Mistrzostwa hutników w strzelectwie sportowym

Najlepsi odwiedzą Parlament Europejski
Już po raz drugi Zarząd Międzyzakładowego Niezależnego Samorządnego Związku Zawodowego Pra­

cowników Huty Małapanew zorganizował zawody dla hutników - członków organizacji zrzeszonych w 
Federacji Hutniczych Związków Zawodowych w Polsce.

Mistrzostwa wygrała drużyna Huty Małapanew Sp. z o.o.

20 października na strzelnicy w 
ozimskim Zespole Szkół odbyły się 
Mistrzostwa Polski Hutników w 
Strzelectwie Sportowym OZIMEK 
2007. Zgromadziły 14 hutniczych 
drużyn reprezentujących: Federację 
HZZ, Walcownię Metali S.A. Cze- 
chowice-Dziedzice, CMC Zawiercie 
S.A., Hutę „Będzin” S.A., Hutę „Ban­
kową” Sp. z o.o., Mittal Steel Polad 
S.A. w Dąbrowie Górniczej, Hutę 
„Kościuszko” S.A., Hutę „Kró­
lewską” Sp. z o.o., Małapanew „Ar­
matura” Sp. z o.o., Małapanew „Ma­
szyny i Konstrukcje” Sp. zo.o., Hutę 
Małapanew Sp. z o.o., Hutę Mała­
panew - Zakład Produkcji Odle­
wów A, Hutę Małapanew - Zakład 
Produkcji Odlewów B. W zawodach 
wzięli też udział zaproszeni goście: 
burmistrz Ozimka oraz prezesi 
Huty Małapanew Sp. z o.o. i Mała­
panew „Armatura” Sp. z o.o. Zna­
komite przygotowanie mistrzostw, 
połączone z profesjonalnym sę­
dziowaniem, wyzwoliło u zawodni­
ków - podobnie jak w ubiegłym 
roku - sportowe zacięcie i nieskry­
wana rywalizację. Sędzia główny 
Jerzy Urbaniak, instruktor strzelec­
twa sportowego i sędzia klasy 
pierwszej, czuwał nie tylko nad 
sprawnym przebiegiem mi­
strzostw, ale także, jako członek 
Zarządu MNSZZPHM, reprezento­
wał jedną z drużyn Huty Małapa­
new Sp. z o.o.

Tegoroczne mistrzostwa róż­
niły się nieco od poprzednich. Ma­
jąc dobrą pozycję i uznanie nie tyl­
ko w swoim zakładzie pracy, Za­
rząd Związku pozyskał sponso­

rów, których gościł podczas ce­
remonii wręczania pucharów, dy­
plomów i nagród. Byli to: Przewod­
niczący FHZZ Eugeniusz Sommer, 
Burmistrz Ozimka Jan Labus, Pre­
zes Huty Małapanew Sp. z o.o. Bo­
gusław Bobrowski, Prezes Mała­
panew „Armatura” Sp. z o.o. Hen­
ryk Dydacki, przedstawiciel PZU 
Życie S.A. Antoni Płotnicki oraz dy­
rektor LOK w Opolu Jacek Sierżyń- 
ski. Największą niespodzianką 
mistrzostw było jednak to, co prze­
wodnicząca MNSZZPHM Grażyna 
Walus przywiozła dzień wcześniej 
z Brukseli, gdzie przebywała jako 
uczestniczka sponsorowanej przez 
europosłankę Lidię Geringer de 
Oedenberg wizyty w Parlamencie 
Europejskim. Wizyta przyniosła za­
szczyt nie tylko jej samej, ale i całej 
organizacji związkowej. W jej trak­
cie mogła się z bliska przyjrzeć, jak 
funkcjonuje Parlament Europejski 
w swojej siedzibie. Zdaniem prze­
wodniczącej, wyjazd taki, to dosko­
nała lekcja wiedzy o Europie, a spo­
tkanie z panią Lidią Geringer de 
Oedenberg przybliżyło zagadnienia 
dotyczące nas wszystkich, a mia­
nowicie - co daje nam członkostwo 
w Unii oraz jak optymalnie i mą­
drze je wykorzystać.

O tym, że taki wyjazd jest nieza­
pomnianym przeżyciem, przekona 
się także czterech związkowców - 
zwycięzców klasyfikacji zespołowej 
i indywidualnej mistrzostw. Pani 
poseł, doceniając zaangażowanie 
społeczne i aktywność sportową 
związkowców, ufundowała bowiem 
nagrodę główną dla najlepszego

3-osobowego zespołu Mistrzostw 
Polski Hutników w Strzelectwie 
Sportowym oraz dla najlepszego 
zawodnika w konkursie promują­
cym państwo obywatelskie. Nagro­
dzeni pojadą na sponsorowaną, 
trzydniową wizytę do jednej z sie­
dzib Parlamentu Europejskiego - 
do Brukseli albo Strasburga. Dla 
związkowców i całej załogi Huty 
Małapanew szczególnie miłe oka­
zały się również przekazane z Bruk­
seli, serdeczne gratulacje i życze­
nia z okazji 25-lecia MNSZZ Pra­
cowników Huty Małapanew w 
Ozimku. Z tej okazji gospodarze 
zawodów zadbali, aby zwycięzcy 
otrzymali nie tylko dyplomy i pucha­
ry, (ufundowane przez burmistrza 
Ozimka), ale także nagrody i upo­ (;ad)

Zwycięzcą klasyfikacji indywidualnej został Jerzy Urbaniak.

minki.
Zwycięzcami klasyfikacji zespo­

łowej zostali: I miejsce - Huta Ma­
łapanew Sp. z o.o., II. miejsce - 
Walcownia Metali S.A. Czechowi- 
ce-Dziedzice, II miejsce - CMC 
Zawiercie S.A. Indywidualnie 
triumfowali: I miejsce - Jerzy Urba­
niak (Huta Małapanew Sp. z o.o.), 
II miejsce-Kazimierz Solich (Wal­
cownia Metali S.A. Czechowice- 
Dziedzice), II miejsce - Andrzej 
Chlebosz (Huta Małapanew Sp. z 
o.o.) Uhonorowani zostali również: 
najlepsza zawodniczka Teresa 
Kępińska (Huta Małapanew Sp. z 
o.o.) oraz najmłodszy i najstarszy 
uczestnik mistrzostw.

Po wyjątkowo miłej ceremonii 
nagradzania i gratulacji, uczestni­
cy mistrzostw - pozbywszy się do­
znań sportowych - mogli relakso­
wać się w ośrodku wypoczynko­
wym nad brzegiem Jeziora Turaw- 
skiego. Gospodarze zapewnili bo­
wiem typowo plenerowe menu i 
dźwięki biesiadnej muzyki. 
Ozimską imprezę, propagującą 
strzelectwo sportowe jako dosko­
nałą formę wypoczynku i integracji 
środowisk związkowych na drodze 
rywalizacji sportowej - hutnicy oce­
nili bardzo pozytywnie. Wyrazem 
tego były podziękowania skierowa­
ne na ręce przewodniczącej Graży­
ny Walus za wysiłek, poniesiony 
trud i osobiste zaangażowanie w 
organizację zawodów, a także sło­
wa uznania dla Zarządu MNSZZ 
Pracowników Huty Małapanew za 
wspaniałe przygotowanie zawo­
dów. Wszyscy wyrażali nadzieję 
na wspólne spotkanie za rok, w 
równie wspaniałej i miłej atmos­
ferze.
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Jeśli zdobędzie kolejnych sponsorów - na pewno zdobędzie kolejne tytuły

Karate mistrzyni
Jak na swój wiek jest drobna, ale drzemie w niej wiel­

ka siła. Z nastolatką z Biestrzynnika pod Ozimkiem lepiej 
nie zaczynać, bo ma silny charakter i bardzo silne... pię­
ści.

Natalia na mistrzostwach w Crawley.

Natalia Szponder z ostat­
nich mistrzostw świata Shoto- 
kan Federacji FSKA w Craw­
ley w Anglii przywiozła dwa ty­
tuły mistrzowskie w kata i ku- 
mite. W kategorii wiekowej 12- 
13 lat nie miała sobie równych 
wśród zawodniczek z kilkuna­
stu krajów świata.

Zawody odbyły się w dniach 
13 i 14 października. W pierw­
szym dniu konkurencje kata 
(walka z własnym cieniem - 
pokazy), w drugim - kumite 
(walka z przeciwnikiem). W 
kata przeciwko Natalii wystąpi­
ło 10 zawodniczek, w kumie - 
9. W mistrzostwach w sumie 
uczestniczyli reprezentanci 
20 krajów, w tym USA, An­
glii, Holandii, RPA, Rosji, 
Pakistanu, Indii, Włoch, Nie­
miec, Francji. W kata w fina­
le Natalia pokonała reprezen­
tantkę Czech (brązowy medal 
zdobyła zawodniczka RPA). W 
kumie natomiast bardzo ostro 
w finale Natalia pokonała tak­
że Czeszkę (każdą walkę po 
2:0). Dodajmy zresztą, że w 
całych mistrzostwach nasza 
reprezentantka nie straci­
ła nawet punktu.

- Miałam jednak pewne kło­
poty, bo w finale rywalka pró­

bowała mnie wyprzedzać - 
przyznaje Natalia.

W Crawley N. Szponder 
była jedyną reprezentantką 
klubu Nidan z Zawadzkiego, 
który działa już od 30 lat i zrze­
sza wielu mistrzów Polski.

Adam Frąk, trener „Nidan": 
- Natalia jest u nas najwybit­
niejszym talentem od wielu lat.

Pod okiem ojca i trenera 
dziewczynka spędza na macie 
treningowej kilkanaście godzin 
tygodniowo. Do tego do­
chodzą różne zawody. W 
domu zgromadziła już ogrom­
ny zbiór medali, odznaczeń i 

dyplomów - w tym wiele tytu­
łów z mistrzostw Polski. Ostat­
nie laury to Grand Prix z za­
wodów w Łodzi, które odbyły 
się 10 listopada. Natalia wy­
grała kumie a w kata zdobyła 
3 miejsce. W obu kategoriach 
rywalizowało kilkadziesiąt za­
wodniczek z kilkunastu krajów 
Europy.

Karate w domu Szponderów 
to głównie zasługa ojca - Ma­
riana, który przed laty upra­
wiał tern sport. Dzisiaj jego 
hobby spełnia córka.

- / to jak! - dumny jest Ma­
rian Szponder, który towarzy­
szy Natalii na niemal każdych 
zawodach. Służy radą, ale też 
wsparciem psychicznym.

Karate to rodzinna pasja 
Szponderów,. W ślady Nataliii 
- ku zaniepokojeniu mamy - 

chcą już iść jej młodsze sio­
stry. Wanda Szponder nie 
ukrywa: - Wprawdzie córka 
znajduje się pod opieką ojca 
ale zawsze może się - odpu­
kać I - coś przykrego zdarzyć.

Witold Żurawicki

Mistrzyni dziękuje:
Wyjazd od Anglii moż­

liwy był dzięki sponso­
rom:

- Konstrukcje Stalowe
- Andrzej Siudeja,

- Energia Pro,
- Palm Elektronik,
- Kancelaria Radcy- 

Prawnego Norberta Kli­
masa.
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Wspomnienia z wyprawy życia (3)

Z Pekinu do Ułan Bator
Rozbijamy namiot na skarpie z widokiem na Chiński Mur, po zmroku 

cudownie kolorowo oświetlony. 2 lipca po śniadaniu zwijamy nasz maj­
dan, zabezpieczamy rowery i idziemy do wioski Badaling.

Przeprawa przez pustynię Gobi była najtrudniejszym etapem rajdu.
Mieszamy się w tłum świadomi 

tego, że różnimy się urodą od pozosta­
łych. Kupujemy bilety (45 juanów) i ru­
szamy na podbój muru. Wspinamy się 
fragmentami ostro w górę ok. 2 km, 
chociaż można było dużo dalej, co za­
jęłoby nam kilka dni, a przejście całego 
muru - kilka lat. Przy pięknej pogodzie i 
bardzo dobrej widoczności, z góry roz­
tacza się wspaniała panorama okolic i 
wijący się aż po horyzont mur. Są z 
nami setki ludzi, wszystko robi niesa­
mowite wrażenie.

Musimy opuścić to piękne miejsce. 
Dalej niby droga łagodna, ale jesteśmy 
na płaskowyżu ok. 1000 m n.p.m. - bli­
żej potwornie gorącego słońca. Według 
mapy powinno być tu jezioro. I rzeczy­
wiście jest, ale nie ma do niego dostę­
pu. Pomyłkowo omijamy je lewą stroną, 
lokalną - bardzo trudną drogą. Towa­
rzyszy nam księżycowa panorama, co 
kilkaset metrów postój i obawa, że nie 
damy rady. Dopiero przejazd przez za­
porę i zmiana drogi poprawia sytuację. 
Im dalej od Pekinu, odległości między 
miejscowościami są dłuższe. Z pogodą 
bywa różnie - obowiązkowe postoje 
pomiędzy 12.00 a 14.00, przeważnie 
na stacjach benzynowych, bo w tym 
czasie przechodzą burze z deszczem, 
a nawet nawałnice. Robienie zakupów 
nie stwarza problemów, a żywność jest 
bardzo tania. Często byliśmy często­
wani chińskimi specjałami, a gdzie tylko 
stanęliśmy, zaraz stawaliśmy się sen­
sacją - jakby ludzie z innej planety, na 
innych rowerach z dziwnymi bagaża­
mi. Któregoś dnia zgubiliśmy kupionąw 
Polsce mapę. To istna tragedia. Wraca­
my 7 km do poprzedniej większej wio­
ski. Z trudem znajdujemy jakąś księgar­
nię. Normalnej mapy nie ma, więc kupu­
jemy książkową - w dodatku po chiń­
sku. W księgarni sensacja, bo zjawiło 
się dwóch obcokrajowców. Przyglą­
dają się nam dziesiątki ludzi. Jedziemy 
dalej w kierunku Jining - najłatwiejsze­
go do zapamiętania, choć do miasta 

ponad 300 km, a po drodze mijamy wie­
le miejscowości. Droga bardzo dobra. 
Dziwi nas tylko, że jesteśmy na niej 
sami - żadnych innych pojazdów. Na­
gle przeszkoda w postaci potężnego 
zwału piachu. Z trudem przepychamy 
rowery i znów dziesiątki kilometrów je­
dziemy sami. Okazuje się, że trwa re­
mont drogi z przerwami na kilku odcin­
kach Po kilku dniach docieramy do Ji­
ning. Kluczymy po mieście szukając 
nowej drogi w kierunku Mongolii. Jesz­
cze kilkadziesiąt kilometrów wybojów i 
dojeżdżamy do wielkiego ronda z ta­
blicą, że do granicy 298 km. O dziwo - 
przed nami nowa dwupasmówka, pra­
wie autostrada. Do granicy ruch mini­
malny, a miejscowości coraz rzadsze i 
coraz uboższe. Im bliżej granicy, tym 
bardziej czujemy przedsmak pustyni. 
Jedyne utrudnienie, to codziennie silny 
północny wiatr w czoło. Jedziemy 10 
km na godzinę, bo szybciej się nie da. 
Wioski zmieniają się jakby w jasnobrą- 
zowe lepianki pasujące do otoczenia. 
Zmęczeni docieramy do ostatniego mia­
steczka w Chinach - Erenhat, robimy 
zakupy i objuczeni jedziemy 3 km do 
granicy. Tu okazuje się, że nie możemy 
wjechać do Mongolii na rowerach. 
Przed nami sznur samochodów - nie­
którzy czyhają na takich jak my, propo­
nując przewóz nawet za 100 dolarów. 
Targujemy się i w końcu decydujemy 
na busik, który jest przepełniony ludźmi 
i towarem - przewóz za 30 dolarów. 
Młoda dziewczyna z busika jest tłu­
maczką z angielskiego. Nasze toboły 
sprawnie - z rąk do rąk wylądowały z 
tyłu pojazdu, a rowery na dachu. Ru­
szamy upchani jak szproty w puszce, 
ale tych kilka kilometrów jakoś wytrzy­
mamy. Na odprawę musimy opuścić 
busik. W budynku wypełnienie deklara­
cji, pieczątki do paszportów i dalej po­
szło już sprawnie. Ruszamy dalej. 
Wjeżdżamy do pierwszego przygra­
nicznego miasteczka Borhointal w Mon­
golii, wysiadamy na niechlujnym beto­

nowym placu. Sakwy mamy przy so­
bie, ale rowerów nie pozwalają zdjąć, 
żądając kolejnych 30 dolarów. Targuje­
my się, ale nic to nie daje. Wojtek idzie 
do banku, wymienia pieniądze i płaci­
my. Z ciekawości wchodzimy do skle­
pu i tu znów zdziwienie - na półkach 
dużo polskich towarów. Kupujemy pol­
skie ogórki oraz dżem i wyjeżdżamy za 
miasto, gdzie kończy się asfalt - jak się 
okazuje, na bardzo długo.

Pojawiają się pierwsze jurty, typo­
wo „przenośne” mieszkania, które moż­
na spotkać w najbardziej niespodzie­
wanych miejscach. Rozbijamy namiot 
w pobliżu takiej jurty, nikogo nie pytając 
o zgodę, bo ziemia jest „niczyja”. Przy­
godnie spotkanego mężczyznę pytamy 
o drogę do Ułan Bator, choć do stolicy 
ponad 700 km. Znamy tylko tę nazwę, 
a mapy Mongolii nie mamy, więc musi­
my poruszać się „na wyczucie”. Do­
datkowo jest problem z wodą, a na­
stępna miejscowość dopiero za 130 km. 
Z mapy, którą zgubiliśmy pamiętamy, że 
miała być droga pierwszej klasy. W rze­
czywistości wjeżdżamy na piaszczy­
sty trakt, ujeżdżony tylko przez tiry. 
Pierwszy dzień w Mongolii, to wzmo­
żony ruch jeźdźców na koniach, od 
brzdąca do seniora. Wszyscy w od­
świętnych ubraniach zjeżdżają się na 
zawody. Okazuje się, że trafiliśmy na 
święto narodowe Naadam (11-13 lip­
ca). Ale nam nie było „odświętnie” ja- 
dąc trasą która z biegiem czasu miała 
dziesiątki śladów po samochodach o 
rozrzucie 1 km. Dodatkowe utrudnienia 
na pustyni Gobi, to upały bez krzty cie­
nia, czołowe wiatry i co gorsza muldy, 
których nie dało się ominąć. Szybkość 
naszej jazdy malała czasem do 8 km na 
godzinę. Na jednym z postojów zatrzy­
muje się samochód dostawczy. Czę­
stują nas pieczenią, kielichem wódki i 
(niespodzianka) polskimi ogórkami. Do- 
stajemy też butelki z wodą. Rewanżu­
jemy się znaczkami rajdowymi i wido- 
kówkąz Polski. Po 70 km mordęgi, zmę­
czeni rozbijamy namiot na piasku, w 
pustkowiu aż po horyzont. Drugiego 
dnia teren staje się pagórkowaty, co 

Wielki Mur Chiński
To największa budowla, jaką kiedykolwiek wzniosły ludzkie ręce. Kształto­

wała tysiące istnień i jest najdłuższym cmentarzyskiem świata. Budowa zo­
stała rozpoczęta ok. 220 r. p.n.e. przez pierwszego władcę zjednoczonych 
Chin, okrutnego despotę Czenga. Całkowita długość muru, to ok. 6700 km. 
Budowa trwała kilka wieków, przez pokolenia cesarzy chińskich. Mur zaczyna 
się nad morzem Pohaj na północny wschód od Pekinu i przebiega przez Chiny 
północne aż do pustyni Gobi, wijąc się po wierzchołkach górskich grzbietów. 
Mur ma na ogół 6 m wysokości i 7,6 m szerokości. Wzdłuż niego, w odległości 
90 - 180 m rozmieszczono ok. 25 tysięcy wież strażniczych, zbudowanych 
na planie kwadratu o boku i wysokości 13 m. Mur jest jedyną budowlą wi­
doczną na Ziemi z księżyca. Obecnie niektóre fragmenty muru są odrestauro­
wane do zwiedzania. Tak jest w pobliżu wioski Badaling, gdzie właśnie byli­
śmy. Stan muru na całej długości jest różny - od dobrego do całkowitej ruiny.

Zapraszamy na prezentację
9 grudnia ma się odbyć prezentacja zdjęć Wojtka Siudei, wykonanych w 

czasie wyprawy rowerowej do Chin, Mongolii i Rosji. Najprawdopodobniej 
poprzedzi ją spektakl teatralny. Imprezy rozpoczną się o godzinie 18.00. W 
imieniu obydwu kolarzy, zapraszamy wszystkich do udziału.

wymaga od nas dodatkowego wysił­
ku. Trafiamy na jakby wyschnięte je­
zioro i ostatecznie wpadamy w glinia­
ste błoto. Całkowita blokada kół, a w 
nogach przybyło kilka kilogramów. Spo­
ro czasu zajmuje nam pokonanie kilku­
setmetrowego odcinka. Kilka kilometrów 
dalej - miłe spotkanie. Ze wzgórza 
zjeżdża tir, trąbiąc wniebogłosy. Jedzie 
w nim także mężczyzna, który w mie­
ście udzielał nam wskazówek. Propo­
nuje podwiezienie, ale odmawiamy. Pod 
koniec dnia osiągamy pierwszą miej­
scowość. Robimy przerwę na uzupeł­
nienie płynów w organizmie i w butel­
kach, bo na pustyni woda jest regla­
mentowana. Miejscowości na trasie 
spotykamy z 10 do 130 km od siebie, 
bez tablic z nazwami. Pytamy o kurs na 
Ułan Bator, a odpowiedzi są różne, na­
wet o 100 km. Ludzie są bardzo go­
ścinni i pomagają jak mogą. Często je­
steśmy goszczeni w jutrach. Przy na­
szym namiocie na pustyni częstymi 
gośćmi są wielbłądy i stada owiec. Je­
śli jest okazja, nocujemy w małych osa­
dach przy torach kolejowych. Piątego 
dnia morderczej jazdy po drodze bez 
asfaltu rozsypuje mi się suport rowe­
ru, bez możliwości naprawy. Jedziemy 
dalej, trudniejsze odcinki pokonując pie­
szo. Na szczęście wjeżdżamy do mia­
sta, gdzie znajdujemy sklep z częścia­
mi. Przy sklepie naprawa - i już jest o.k. 
Niespodziewanie, tuż za miastem poja­
wia się asfalt. Po 470 km jazdy jeste­
śmy blisko stolicy (ok. 200 km), ale to 
nie oznacza, że przyszło nam je łatwo 
pokonać. Jazdę utrudniają ostre pod­
jazdy, a jednego dnia pokonał nas silny 
wiatr w czoło - jadąc prawie na stoją­
co zrobiliśmy tylko 50 km. Im bliżej stoli­
cy, tym droga coraz gorsza i coraz bar­
dziej zaludnione tereny. Pomimo ustalo­
nej średniej 70 km na dzień stwierdza­
my, że nie opłaca się rozbijać namiotu. 
Zmagając się z upałem, wiatrem i fa­
talną drogą, po 105 km jazdy, potwor­
nie zmęczeni docieramy do Ułan Bator. 
Minęło 19 dni od naszego wyjazdu z 
Pekinu.

Franciszek Wojczyk
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Miesiąc wędrówek po górach

„Kozica” zeszła z gór
Zakończył się bogaty sezon turystyczny w Klubie Turystyki Gór­

skiej PTTK „Kozica”. Ostatnią imprezą był tradycyjny wyjazd w Góry 
Opawskie zorganizowany 27 października.

W imprezie wzięło udział 45 tu­
rystów z Ozimka i gminy oraz rejo­
nu Nysy i Prudnika. Góry Opawskie, 
to jedyne pasmo górskie w naszym 
województwie. Geograficznie 
należą do Sudetów Wschodnich. 
Ich najwyższym szczytem jest Bi­
skupia Kopa (890 m). W 1988 r. 
został utworzony park krajobrazo­
wy Gór Opawskich o powierzchni 
4600 ha z siedzibą dyrekcji w Jar­
nołtówku. Jest w nim kilka rezer­
watów ścisłych, gdzie chroniona 
jest fauna i flora.

Swojąwędrówkę po górach roz­
poczęliśmy od basenu w Pokrzyw- 
nej, idąc szlakiem czerwonym przez 
Górę Zamkową i Srebrną Kopę do 
schroniska PTTK im. Bohdana Ma­
łachowskiego - znanego działacza 
turystycznego z Krakowa. Szlak ten 
należy do trudniejszych, ale jest 
bardzo atrakcyjny widokowo, 
zwłaszcza o tej porze roku. Domi­
nuje tu las bukowo-świerkowy, a 
jesienny koloryt drzew jest impo­
nujący. W schronisku panuje duży 
ruch - przeważa młodzież szkolna 
zainteresowana turystyką górską. 
Po krótkim odpoczynku udajemy 
się na Biskupią Kopę (graniczny 
szczyt z Republiką Czeską), gdzie 
stoi zabytkowa kamienna wieża 
Franz Josef Wachtę z 1898 r. Zo­
stała zbudowana w 50. rocznicę 

panowania cesarza Franciszka Jó­
zefa. Przy pięknej pogodzie rozta­
cza się z niej widok na Hruby Jase- 
nik i okoliczne miejscowości. Tym 
razem mieliśmy mniej szczęścia, 
bo widoki ograniczała mgła i duże 
zachmurzenie. Przekraczamy gra­
nicę turystyczną i schodzimy do Zla- 
tych Hor. Przy tym szlaku stoi zabyt­
kowa kaplica św. Rocha. Umiesz­
czona na niej tablica upamiętnia 
wojnę prusko-austriacką z 1848 r. 
Po zwiedzeniu tego czeskiego mia­
steczka udajemy się na przejście 
graniczne w Konradowie, skąd 
wracamy autokarem do Pokrzyw- 
nej - Cichej Doliny, gdzie przy grillu 
i ognisku, w atmosferze miłej bie­
siady, kończymy sezon turystyczny 
2007 r.

W tym roku KTG „Kozica” przy 
Oddziale Zakładowym PTTK Huty 
Małapanew zorganizował rekor­
dową ilość, bo aż 13 imprez tury­
stycznych. Wzięło w nich udział 
505 turystów, spędzając w gó­
rach 31 dni. Odbyło się 8 wycie­
czek turystyczno-krajoznawczych: w 
Góry Opawskie (Pokrzywna), w Ja- 
seniki (Maria Hilf, Reiviz), do Ojcow­
skiego Parku Narodowego (Ojców, 
Pieskowa Skała), w Jaseniki (Ry- 
marov), w Góry Bardzkie (Bardo 
Śl.), w Beskid Żywiecki (Rysianka), 
w Beskid Mały (Magurka, Tresna) i

Turyści zakończyli sezon w Pokrzywnej i na Biskupiej Kopie.

ponownie w Góry Opawskie (Po­
krzywna, Zlate Hory). Odbyły się 
również 3 pięciodniowe rajdy gór­
skie: w lipcu XLII Rajd Górski Hut­
ników w Górach Stołowych, w 
sierpniu Mała Fatra (Słowacja) i we 
wrześniu - Tatry Wysokie oraz Za­
chodnie. Byliśmy też na dwóch raj­
dach plecakowych - zimą w Ta­
trach Zachodnich i latem w Gor­
cach. Biorąc udział we wszystkich 
imprezach, można było zdobyć 625 
pkt. GOT.

W imieniu zarządu klubu ser­
decznie dziękuję sponsorom, bez 
pomocy których organizacja tych 
imprez byłaby niemożliwa. Szcze­

gólne podziękowania składam 
Burmistrzowi Ozimka Janowi La- 
busowi, zarządom Huty Małapa­
new Sp. z o.o., „Małapanew” Arma­
tura Sp. z o.o. oraz „Małapanew” 
Maszyny i Konstrukcje Sp. z o.o. 
Serdecznie dziękuję wszystkim, któ­
rzy pomagali w organizacji rajdów i 
wycieczek, a zwłaszcza kolegom 
Władysławowi Łysiakowi, Henry­
kowi Sitarzowi, Stanisławowi Ja­
remu, Czesławowi Łuczko oraz 
nestorowi turystów Piotrowi Ga- 
szewskiemu. Do zobaczenia na 
szlaku w przyszłym - 2008 roku.

Józef Kozioł

„Przyjaciele naszych przyjaciół są również naszymi przyjaciółmi”
To hasło towarzyszy wszystkim spotkaniom miast partnerskich i 

zaprzyjaźnionych z Ozimkiem.
Po raz kolejny zostaliśmy zapro­

szeni na spotkanie podsumowu­
jące działania partnerskie miast 
partnerskich Rymarova i Schotten, 
które odbyło się 25-28 październi­
ka 2007r.

We włoskim Arco spotkały się 
delegacje z: Arco - Włochy, Beloeil
- Belgia, Bogen - Niemcy, Crosne
- Francja, Maybole - Szkocja, Ozi­
mek - Polska, Schotten - Niemcy, 
Rymarov - Czechy.

Nasza delegacja pojechała w 
składzie: Andrzej Staś - Sekretarz 
Gminy oraz Karina Spyra - inspek­
tor w Referacie Informacji i Promo­
cji Gminy. Podobnie do pozostałych 
uczestników my również przedsta­
wiliśmy kontakty partnerskie Ozim­
ka w mijającym roku. Bardzo do­
brze wspominano tegoroczne „Dni 
Ozimka", podczas których obcho­

dziliśmy wiele bardzo ważnych ju­
bileuszy: 45-lecie nadania Ozim­
kowi Praw Miejskich, 15-lecie za­
warcia partnerstwa z Heinsber- 
giem, 10-lecie podpisania aktu 
partnerstwa z Rymarovem oraz 5- 
lecie przyjaźni z Schotten.

Drugą część spotkania stano­
wiło przedstawienie oraz zaprosze­
nie na imprezy organizowane w 
roku 2008. Tutaj Ozimkowi przypa- 
dło zorganizowania Międzynarodo­
wej Wystawy Sztuki, na której 
mieszkańcom naszej gminy poka­
zane zostaną eksponaty zagranicz­
nych artystów.

Z Arco przywozimy serdeczne 
pozdrowienia dla wszystkich 
mieszkańców naszej gminy oraz 
podziękowania za zaproszenie na 
wystawę.

KS

Serdecznie zapraszamy!
Nasi przyjaciele z Belgii dają nam możliwość zwiedzenia ich miej­

scowości. W dniach 2-6 lipca 2008r. organizują Tour du jumelage. 
Podczas tych dni uczestnicy zwiedzają okolice pieszo bądź na rowe­
rach. Jest to doskonała okazja do zapoznania się z krajobrazem, kul­
turą, historią oraz tradycją naszych przyjaciół. Impreza jest odpłatna. 
Koszt uczestnictwa to ok. 250 • + koszty dojazdu.



WJfOffO urzędowe

Albo nowy, albo paszport

Pamiętajcie 
o wymianie dowodów
Przypominamy, że wnioski o wymianę książeczkowych 

dowodów osobistych powinny być składane do 31 grud­
nia 2007 roku.

I nie ma tutaj znaczenia 
fakt, że Prezydent RP podpi­
sał ustawę o czasowym po­
sługiwaniu się dowodami 
książeczkowymi prze obywa­
teli RP na terytorium RP do 
dnia 31 marca 2008 roku. 
Oznacza to jedynie, że do 
tego momentu będzie moż­
na posługiwać się starymi 
dowodami zaś wniosek o 
wyrobienie nowego trzeba 
złożyć do końca tego roku. W 
myśl tej ustawy bowiem z 
dniem 1 stycznia książecz­
kowe dowody osobiste stano­
wią dokument potwierdzają­
cy tożsamość osoby oraz po­
świadczający obywatelstwo

polskie, nie dłużej jednakże 
niż do dnia 31 marca 2008 
roku, zatem nie uprawniają do 
obywateli polskich do prze­
kraczania granic.

Krótko mówiąc: kto po 1 
stycznia 2008 roku jeszcze 
nie będzie miał nowego 
dowodu osobistego, to 
przy przekraczaniu granic 
- mimo ich otwarcia w ra­
mach strefy Schengen - 
będzie musiał mieć przy 
sobie paszport. Sam do­
wód książeczkowy nie wy­
starczy.

Jednocześnie informuje, 
że referat spraw obywatel­
skich w Urzędzie Gminy i 
Miasta w Ozimku klientów 
starających się o nowe do­
wody osobiste w grudniu 
obsługiwać będzie nawet 
poza godzinami urzędowa­
nia - do zlikwidowania ko­
lejek.

wit

Punkty konsultacyjne dla rodziców, uczniów i nauczycieli

Zero tolerancji
Informuję, że na terenie Powiatu Opolskiego został urucho­

miony program poprawy stanu bezpieczeństwa w szkołach i 
placówkach „Zero tolerancji dla przemocy w szkole”, w ra­
mach którego utworzono trzy punkty konsultacyjne.

Zadaniem tych punktów jest 
stworzenie bezpośredniej do­
stępności korzystania przez ro­
dziców, nauczycieli i uczniów z 
porad udzielanych przez specja­
listów, wspieranie rodziców, opie­
kunów i uczniów w trudnych sy­
tuacjach wychowawczych i dy­
daktycznych oraz szukanie sku­
tecznych rozwiązań problemów.

Z punktów konsultacyjnych 
mogą korzystać wszyscy 
mieszkańcy Powiatu Opolskie­
go do końca 2007r. Punkt kon­
sultacyjny położony najbliżej

Gminy Ozimek znajduje się w 
Publicznym Gimnazjum w 
Turawie ul. Opolska 47 i pełni 
dyżury w poniedziałki w godz.
13:00 - 17:00 i piątki w godz. 
14:00 -18:0, a obsługiwany jest 
przez Poradnię Psychologiczno- 
Pedagogiczną w Ozimku.

Informacje o innych punk­
tach prowadzonych przez Po­
wiat Opolski można uzyskać 
w Gminnym Zakładzie Oświa­
ty w Ozimku.

Dyrektor GZO w Ozimku 
mgr inż. Dorota Kowalczyk

UWAGA PRZEDSIĘBIORCY

Przeczytaj vademecum
Na stronie internetowej Opolskiego Centrum Rozwoju Gospodarki 

opublikowany został projekt Vademecum dla Beneficjentów, chcących 
uzyskać dofinansowanie projektów w ramach Regionalnego Programu 
Województwa Opolskiego- Oś Priorytetowa 1 Wzmocnienie Atrakcyjno­
ści Gospodarczej Regionu wraz ze Szczegółowym Opisem Osi Prioryte­
towych.

Podręcznik zawiera wzory wnio­
sków wraz z niezbędnymi załącznika­
mi, a także informacje dotyczące pro­
cedury naboru wniosków oraz kryte­
ria oceny wniosków.

Vademecum jest dostępne pod ad­
resem:

www.ocrg.opolskie.pl
Więcej informacji pod numerem te­

lefonu:
tel/fax: 077/ 44 14 116

ZARZĄDZENIE NR 68/07 
BURMISTRZA OZIMKA 

z dnia 7 listopada 2007 r.
w sprawie ustalenia stawki ba­

zowej czynszu za 1m! powierzch­
ni użytkowej lokali mieszkalnych 
oraz stawki czynszu w lokalach 
socjalnych.

Na podstawie art.32 ust. 2 pkt 3 
ustawy z dnia 8 marca 1990 r. o samo­
rządzie gminnym /Dz. U. z 2001 r. Nr 
142 poz. 1591 z późn. zm./ zarządzam 
, co następuje :
§1

1. Ustalam stawkę bazową mie­
sięcznego czynszu za 1 m2 powierzch­
ni użytkowej lokali mieszkalnych w

Jednocześnie informuję, że Gmina 
na potrzeby potencjalnych beneficjen­
tów zorganizuje szkolenie w tym za­
kresie. Planowany termin szkolenia I 
połowa grudnia 2007r.

Zgłoszenia chętnych proszę 
zgłaszać w terminie do 26.11.2007r. 
na adres e-mail bdurkalec@ugim 
.ozimek.pl lub telefonicznie 077/ 
4651388 wew.225.

wysokości 2.60 zl.
2. Ustalam stawkę miesięcznego 

czynszu za 1 m2 powierzchni użytko­
wej lokali socjalnych w wysokości 0,59 
zł.

§2
Wykonanie zarządzenia powie­

rzam Przedsiębiorstwu Gospodarki Ko­
munalnej i Mieszkaniowej - Spółka z o.o. 
w Antoniowie.

§3
Zarządzenie wchodzi w życie z 

dniem jego podjęcia z mocą obowiązu­
jącą od dnia 1 marca 2008 r.

§4
Zarządzenie podlega ogłoszeniu 

poprzez jego rozplakatowanie na tabli­
cy ogłoszeń oraz opublikowaniu w miej­
scowej prasie.

Ważne dla Ciebie ... ważne dla Ciebie ...
Jeżeli żyjesz w rodzinie, w której ktoś nadmiernie pije, sam masz 

problemy z alkoholem lub narkotykami, jeżeli jesteś ofiarą przemocy, 
nie możesz porozumieć się z rodzicami, poszukujesz sensu życia, nie 
możesz znaleźć się w otaczającej rzeczywistości lub chcesz po prostu 
porozmawiać o sobie z życzliwą osobą.

Zadzwoń do telefonu zaufania (077) 4436 888 
Środa godz. 18.00 - 20.00
Czwartek godz. 18.00 - 20.00

Uzyskasz poradę w każdym z wymienionych problemów.
Możesz również zasięgnąć bezpłatnej porady psychologa w bez­

pośrednim kontakcie w trakcie dyżurów, które pełnione są w Ośrodku 
Profilaktyki przy ul. Dłuskiego 13 w Ozimku (budynek żłobka).

Poniedziałki godz. 18.00 - 20.00
Czwartki godz. 14.00 - 20.00

*** *** *** *** *** *** *** *** *** *** *** ***
Grupa AA „Światło” w Ozimku zaprasza na spotkania Anonimo­

wych Alkoholików:

Czwartki godz. 17.00

Miejsce spotkań - Ośrodek Profilaktyki w Ozimku ul. Dłuskiego 13 
(budynek żłobka)

UWAGA - ostatni czwartek miesiąca MITYNG OTWARTY

http://www.ocrg.opolskie.pl
ozimek.pl
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W Przedszkolu Publicznym nr 1 w Ozimku

Pasowanie na starszaka
Pomóż 
potrzebującym

25 października w Przedszkolu nr 1 w Ozimku odbyło się „Pasowa­
nie na starszaka”. To święto jest już tradycją „Jedyneczki”.

W Przedszkolu nr 1 odbyło się uroczyste pasowanie starszaków.

W Polsce obecnie 4,5 min osób żyje na skraju ubóstwa, co ozna­
czane aż 12% ludzi pozostaje poniżej granicy tak zwanego minimum 
egzystencjalnego - brakuje im pieniędzy na jedzenie, ubranie, środki 
higieny i czystości (dane z raportu GUS za rok 2005). Takich osób nie 
brakuje także w naszym mieście.

Co rok najstarszym - sześcio­
letnim dzieciom nadawany jest tytuł 
„starszaków”, a dzieje się to oficjal­
nie i uroczyście, w obecności za­
proszonych gości - rodziców oraz 
najbliższych. Przed licznie zgroma­
dzoną publicznościądzieci z dwóch 
najstarszych grup pod kierunkiem 
wychowawczyń Ewy Odias i Urszu­
li Szczabel-Figura, zaprezentowa­
ły program artystyczny złożony z wier­
szy, piosenek i tańców. Musiały też 
wykonywać różne testy sprawno­
ściowe i rozwiązywać zagadki umy­

słowe. Zaproszeni goście, pełni po­
dziwu dla talentu i odwagi dzieci 
zgodnie stwierdzili, że przedszko­
laki zdały ten trudny egzamin z wy­
różnieniem. W związku z tym dyrek­
tor Danuta Klimek, „czarodziejskim 
ołówkiem” pasowała każde dziec­
ko na starszaka, wręczając dyplom 
i słodką niespodziankę. Na koniec 
uroczystości wykonano pamiątko­
we zdjęcie, po czym rodzice z dum­
nymi i uśmiechniętymi dziećmi 
wrócili do swoich domów.

(nieś)

Świąteczna Paczka jest próbą 
zareagowania na prawdziwą bie­
dę, zwłaszcza tę ukrytą.

Przede wszystkim chcemy do­
trzeć do rodzin lub osób samotnych, 
które żyjąw biedzie niezawinionej. 
Nazywa się je często „dotkniętymi 
przez los” - bywają doświadczone 
przez ciężką chorobę dziecka, cho­
robę lub śmierć jednego z rodzi­
ców, wypadki losowe, bezrobocie. 
Koncentrujemy się na tych, którzy 
nie mają postawy roszczeniowej; 
często nasza pomoc może być je­
dyną, jaką otrzymają.

Żeby uniknąć działań przypad­
kowych i chaotycznych, wolontariu­
sze odwiedzają potrzebujące rodzi­
ny. Bieda jest jak choroba - by sku­
tecznie pomóc, trzeba ją dobrze 
zdiagnozować, dlatego zbieramy 
szczegółowe informacje o potrze­
bach każdej z rodzin. Następnie 
sporządzamy dokładną listę kon­
kretnych potrzeb, a zebrane infor­
macje umieszczamy w interneto­
wej, anonimowej bazie danych.

W oparciu o tę bazę szukamy 
osób, które chciałyby podzielić się 
tym, co mają i zrobić dla kogoś pacz­
kę na święta. Dzięki naszym wysił­
kom i zaangażowaniu mediów dar­

czyńcami stają się całe grupy spo­
łeczne - rodziny, uczniowie w kla­
sach, pracownicy firm i urzędów. 
Przygotowane przez nich paczki do­
starczane są do naszych magazy­
nów. Następnie wolontariusze roz­
wożą je do potrzebujących.

Serdecznie zapraszamy do 
udziału w tej akcji. Jest ona okazją 
do pokazania, że w każdym z nas 
są pewne pokłady dobra, którym 
możemy się dzielić z innymi. Ro­
dziny potrzebujące oprócz paczek 
z pomocą otrzymują nadzieje i po­
czucie, że ktoś o nich pamięta i że 
nie są pozostawiani samym sobie 
ze swoimi problemami.

Szczegółowe informacje na te­
mat „Świątecznej Paczki” można 
uzyskać pod adresem interneto­
wym http://www.wiosna.org.pl/ 
swiatecznapaczka, tam tez 1 grud­
nia pojawi się anonimowa lista ro­
dzin, którym będzie można pomóc. 
Ozimskim koordynatorem „Świą­
tecznej Paczki” jest Paweł Szcza- 
bel, u niego też można uzyskać po­
trzebne informacje pod numerem 
tel. 888-736-668 (od 14.00-22.00)

Za wszelką okazaną pomoc 
serdecznie dziękujemy.

Szkolna kronika sportowa
Ukazała się klasyfikacja 

sportowa szkół w powiecie 
ziemskim opolskim za rok 
szkolny 2006/2007. Zostały w 
niej sklasyfikowane szkoły, bio- 
rące udział w rozgrywkach na 
szczeblu wojewódzkim, zdoby­
wając w nich punkty za uzyska­
ne miejsca. W kategorii szkół 
podstawowych, na 52 szkoły 
sklasyfikowano 23, w tym 5 z 
gminy Ozimek. Najwyższe - trze­
cie miejsce w powiecie zdobyła 
SP Dylaki - 13 pkt. Ponadto 
punktowane były: SP nr 3 Ozi­
mek - 8 pkt., SP Antoniów i SP 
nr 2 Ozimek - po 4 pkt., SP Kra- 
siejów - 2 pkt. i SP nr 1 Ozimek 
- 1 pkt. W kategorii szkół gim­
nazjalnych, Gimnazjum nr 1 w 
Ozimku zdobyło 8 pkt. zajmując 
szóste miejsce, a w kategorii 
szkół średnich Zespół Szkół w

Ozimku uzyskał 6 pkt. i zajął dru­
gie miejsce w powiecie. W kla­
syfikacji wojewódzkiej wyniki te 
stawiają nasze szkoły na znacz­
nie dalszych miejscach.

W ramach uczniowskich 
rozgrywek sportowych, 21 
października rozegrano w 
Ozimku półfinał powiatowy w 
halowej piłce nożnej szkół 
gimnazjalnych. Startowały 
cztery zespoły, a do finału powia­
towego awansowały PG Biadacz 
i PG nr 1 w Ozimku. W finale 
powiatowym, rozegranym 6 listo­
pada w Stobrawie, startowało 
pięć drużyn. Na wyższy szcze­
bel rozgrywek awansowały dwie 
najlepsze. Drużyna Gimnazjum 
nr 1 zajęła trzecie miejsce.

8 października na boisku 
szkolnym w Krasiejowie odby­
ły się gminne zawody w mini 

piłkę nożną. Wystartowało 8 
zespołów, a pierwsze miejsce 
wywalczyła SP Szczedrzyk, któ­
ra w finale pokonała 3-0 drużynę 
SP nr 3 Ozimek. Drużyna SP 
Szczedrzyk wygrała też półfinał 
powiatowy, a 10 listopada, w ro­
zegranym w Tułowicach finale 
powiatowym zajęła trzecie miej­
sce, kończąc swój udział w roz­
grywkach.

10 listopada w Ozimku od­
były się gminne zawody szkół 
podstawowych w „dwa 
ognie”. W kategoriach chłop­
ców i dziewcząt zwyciężyły dru­
żyny SP nr 1 przed SP nr 3 w 
Ozimku. 15 listopada odbyły się 
półfinały powiatowe w Jełowej, w 
których awans do finału powiato­
wego wywalczyły drużyny SP Je- 
łowa i SP nr 1 Ozimek.

26 października na stadio­

nie miejskim w Prószkowie 
rozegrano finały powiatowe w 
sztafetowych biegach przeła­
jowych. Drużyny chłopców i 
dziewcząt z Gimnazjum nr 1 w 
Ozimku zajęły drugie miejsca. W 
kategorii szkół podstawowych 
(dziewczęta) trzecie miejsce za­
jęła SP nr 1 Ozimek, a piąte - 
SP Krasiejów. Wśród chłopców 
sztafeta SP nr 3 Ozimek zajęła 
trzecie, SP nr 1 - szóste, a SP 
Krasiejów - ósme miejsce.

W dniu 10 listopada w Szko­
le Podstawowej w Grodźcu od­
były się gminne zawody w mini 
koszykówce chłopców i dziew­
cząt. Mistrzami gminy zostały 
drużyny: SP Krasiejów - dziew­
częta i SP nr 3 Ozimek - chłop­
cy. Drużyny te awansowały do 
półfinału powiatowego.

(jad)

http://www.wiosna.org.pl/
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INTERNET DLA ORGANIZACJI 
POZARZĄDOWYCH

Czy możne bezboleśnie schudnąć?

Trać i nie głoduj
W odpowiedzi na wnioski organizacji pozarządowych 

w sprawie możliwości utworzenia stron internetowych 
informujemy, że od stycznia 2008 r. Gmina Ozimek umoż­
liwi nieodpłatne zamieszczanie stron internetowych or­
ganizacji pozarządowych działających na jej terenie.

- Jedna z koleżanek w ciągu miesięcy straciła 33 kilogramy- 
podkreśla Anna Kulas z Ozimka. - Wcale nie trzeba do tego 
drakońskiej diety. I nie ma efektu jojo.

Adres takiej strony będzie 
wyglądać następująco: 
http://www.nazwa_organiza- 
cji.ozimek.pl

Do dyspozycji każdej za­
interesowanej organizacji zo­
stanie oddana przestrzeń 
dyskowa o następujących 
wielkościach:

-150 MB - na serwis www
- 50 MB - na skrzynkę 

pocztową e-mail
Stronę internetowąorgani- 

zacja pozarządowa wykona 
we własnym zakresie. Na 
każdej wykonanej stronie in­
ternetowej organizacji poza­
rządowej zamieszczonej na 
serwerze gminy musi znajdo­
wać się klauzula: „Urząd 
Gminy i Miasta w Ozimku nie 

ponosi odpowiedzialności za 
wykonanie strony oraz pre­
zentowane na niej materiały”.

Dostęp do stron utworzo­
nych przez zainteresowane 
podmioty będzie ze strony 
głównej www.ozimek.pl - 
menu - organizacje pozarzą­
dowe oraz bezpośrednio 
przez przeglądarki po wpisa­
niu właściwego adresu.

Sprawy techniczne należy 
uzgadniać z Panem Toma­
szem Krzyżowskim tel. wew. 
111.,

Proszę pisemną deklara­
cje chęci skorzystania z na­
szej propozycji w terminie do 
10. 12. 2007 r. Deklaracje 
należy nadesłać do Urzędu 
Gminy i Miasta w Ozimku.

Pani Anna jest doradcą die­
tetycznym. Sama dzięki specjal­
nej diecie w ciągu 4 miesięcy 
zrzuciła 18 kilogramów i 70 cen­
tymetrów w różnych obwodach. 
Urodziła dziecko, więc znowu 
przybrała nieco na wadze, ale 
ostatnio ponownie przystąpiła do 
kuracji odchudzającej.

- Mam już doświadczenie, 
poza tym współpracuję z firmą 
istniejącą od 27 lat, działającą w 
64 krajach, która także w Pol­
sce udostępnia już od 13 lat su­
plementy diety. I co najważniej­
sze: nie są to szkodliwe diety i 
nie czuje się wilczego głodu - 
dodaje Anna Kulas. - Zresztą 
poszukuję konsultantów do 
odżywiania wewnętrznego i ze­
wnętrznego.

Rzecz jasna odżywianie 
wewnętrzne (indywidualne pro­
gramy kontroli wagi, regeneracja 
organizmu, wzmacnianie ukła­

du odpornościowego, oczysz­
czanie organizmu ze złogów i 
toksyn) a także odżywianie ze­
wnętrzne (wysokiej jakości ko­
smetyki plus witaminy - antyok- 
sydanty) nie dadzą spodziewa­
nych efektów bez pewnych rygo­
rów żywieniowych, jakie muszą 
sobie narzucić osoby chcące 
uzyskać ładniejszą sylwetkę. No 
i konieczne jest zażywanie ru­
chu.

- Ja kiedyś przeszłam chyba 
wszystkie możliwe diety, więc ta 
ostania, wreszcie skuteczna, 
była dla mnie jedyną deska ra­
tunku - przyznaje Anna Kulas.- 
Gdy po trzech dniach zobaczy­
łam, że nie tyję a na dodatek nie 
jestem wściekle głodna, dosta­
łam dodatkowej motywacji.

Wszelkich porad można u 
niej uzyskać pod numerami 
telefonów: (077) 44 36 023 lub 
608 155 477.

Konkurs ogłoszony To już choroba
22 listopada został ogłoszo­

ny otwarty konkurs ofert dla or­
ganizacji pozarządowych i in­
nych podmiotów prowadzących 
działalność pożytku publicznego 
na realizację zadań publicznych

Zapraszamy przedsiębiorców 
na V Forum Gospodarcze w Ozimku

Forum odbędzie się 14 grud­
nia 2007r. o godz. 13:00 w Hotelu 
Palm.

Organizatorem forum jest Bur­
mistrz Ozimka Jan Labus oraz Wi­
cemarszałek Województwa Opol­
skiego Józef Kotyś. Ponadto w 
spotkaniu udział weźmie Pani Ka­
rina Bedrunka - Dyrektor Departa­
mentu Koordynacji Programów 

w roku 2008 na terenie Gminy 
Ozimek.

Informacje można znaleźć w 
Biuletynie Informacji Publicznej: 
http://bipozimek.pl zakładka 
PRZETARGI-UGIM.

Operacyjnych w Urzędzie Mar­
szałkowskim Województwa Opol­
skiego

Chętnych prosimy o potwier­
dzenie udziału w forum gospo­
darczym w terminie do 11 grud­
nia 2007r. pod nr tel. 077/ 4651 
388 wew. 122 oraz na adres e- 
mail: promocja@ugim.ozimek.pl

Badania przeprowadzone pod 
patronatem Światowej Prganizacji 
Zdrowia (WHO) wykazały, że na 
naszym globie od 50% do 75% bada­
nych kobiet ma nadwagę lub otyłość. 
Natomiast wśród mężczyzn, z wy­
jątkiem Chińczyków, występowanie 
otyłości lub nadwagi przekracza 50% 
badanych populacji. Wykazano tak­
że że istnieją populacje, wśród któ­
rych ponad 75% to osoby z nadwagą 
lub otyłością.

Szacuje się, że rozpowszech­
nienie otyłości wzrosło do około 40% 
populacji europejskiej a w krajach 
dawnego bloku wschodniego stwier­
dza się jeden z największych na 
świecie wskaźników występowania 

Po latach niepowodzeń w programie zrzucania nadwagi, Burton 
stracił 45 kilogramów po zastosowaniu diety akupunkturowej.

choroby niedokrwiennej serca, co 
jest w dużej mierze związane z roz­
powszechnieniem otyłości.

Najnowsze badania przeprowa­
dzone w próbie losowej populacji 
Warszawy, w wieku 35-64 lat poka­
zały, że w Polsce nadwaga (BMI=25- 
29,9 kg/m2) występuje u 45,2% męż­
czyzn i 35,1% kobiet, a otyłość 
(BMI>30,0 kg/m2) u 22,4% mężczyzn 
i 29% kobiet. Analiza przeprowadzo­
nych w latach 1984-1993 badań, wy­
kazała wzrost częstości występo­
wania otyłości wśród mężczyzn i 
kobiet, natomiast w przypadku nad­
wagi stwierdzono mniejsze jej wy­
stępowanie u obu płci.

(•rodło: Internet)

Za powinszowania i życzenia złożone z okazji
50-lecia pożycia małżeńskiego 

wszystkim, którzy pamiętali 
o naszych Złotych Godach, 

serdeczne podziękowania składają 
Krystyna i Wilibald Fornol

http://www.nazwa_organiza-cji.ozimek.pl
http://www.ozimek.pl
http://bipozimek.pl
mailto:promocja@ugim.ozimek.pl
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Zawsze służą dobrą radą i pomocą

Na nich możesz liczyć
21 listopada obchodzimy Dzień Pracownika Socjalnego. To święto 

także pracowników Ośrodka Integracji i Pomocy Społecznej w Ozimku.
Zatrudnieni w Ośrodku Integracji i 

Pomocy Społecznej pracownicy so­
cjalni działają w oparciu o Ustawę o 
pomocy społecznej, której celem jest 
umożliwienie osobom i rodzinom prze­
zwyciężanie trudnych sytuacji życio­
wych, których nie są one w stanie po­
konać, wykorzystując własne upraw­
nienia, zasoby i możliwości.

Zadania pracownika socjalne­
go to między innymi :

- praca socjalna;
- dokonywanie analizy i oceny zja­

wisk, które powodują zapotrzebowa­
nie na świadczenia z pomocy społecz­
nej oraz kwalifikowanie do uzyskania 

tych świadczeń;
- udzielanie informacji, wskazówek 

i pomocy w zakresie rozwiązywania 
spraw życiowych osobom, które dzię­
ki tej pomocy będązdolne samodzielnie 
rozwiązywać problemy będące przy­
czyną trudnej sytuacji życiowej; sku­
teczne posługiwanie się przepisami 
prawa w realizacji tych zadań;

- pomoc dla osób będących w trud­
nej sytuacji życiowej poradnictwa do­
tyczącego możliwości rozwiązywania 
problemów

- i udzielania pomocy przez wła­
ściwe instytucje państwowe, samo­
rządowe

- i organizacje pozarządowe oraz 
wspieranie w uzyskiwaniu pomocy;

- pobudzanie społecznej aktywno­
ści i inspirowanie działań samopomo­
cowych w zaspokajaniu niezbędnych 
potrzeb życiowych osób, rodzin, grup 
i środowisk społecznych;

- współpraca i współdziałanie z in­
nymi specjalistami w celu przeciwdzia­
łania i ograniczania patologii i skutków 
negatywnych zjawisk społecznych, 
łagodzenie skutków ubóstwa;

Pracownik socjalny korzysta z 
prawa pierwszeństwa przy wyko­
nywaniu swoich zadań w urzę­
dach, instytucjach i innych placów­
kach. Organy są obowiązane do udzie­
lania pracowników socjalnemu pomo­

cy w zakresie wykonywania tych czyn­
ności.

Pracownikowi socjalnemu 
przysługuje ochrona prawna prze­
widziana dla funkcjonariuszy pu­
blicznych.

Współczesne społeczeństwo, po­
mimo podwyższania jakości i standar­
dów życia obywateli, nie jest wolne od 
narastających problemów, marginaliza­
cji i patologizacji jednostek i grup. Obec­
nie, być może bardziej niż kiedykolwiek 
dotychczas, istnieje zapotrzebowanie 
społeczne na dobrze przygotowane i 
wykwalifikowane kadry w obszarze 
pracy socjalnej.

TEREN DZIAŁANIA PRACOWNIKÓW SOCJALNYCH
POKÓJ Nr 5

Danuta Młotek - starszy pra­
cownik socjalny

- absolwentka Wydziału Historycz­
no - Pedagogicznego Uniwersytetu 
Opolskiego,

- mgr pedagogiki opiekuńczej i pra­
cy socjalnej,

- ukończyła Studium dla Pracowni­
ków Socjalnych,

- 17 lat pracy na stanowisku pra­
cownika socjalnego.

TEREN PRACY:
Krasiejów, Krzyżowa Dolina, Ozi­

mek ulice: 20 lecia, Brzeziny, Kolejowa.
Dyżur: w czwartki od godziny 

od 8.00 do godziny 15.30.

Stanisława Zaręba - starszy 
pracownik socjalny

- absolwentka Wydziału Historyc­
zno - Pedagogicznego Uniwersytetu 
Opolskiego,

- mgr pedagogiki opiekuńczej i pra­
cy socjalnej,

- ukończyła Studium dla Pracowni­
ków Socjalnych,

- 17 lat pracy na stanowisku pra­
cownika socjalnego.

TEREN PRACY:
Schodnia, Pustków, Szczedrzyk, 

Ozimek ulice: Mickiewicza, Plac Wolnoś­
ci, 1go Maja.

Dyżur : w piątki od godziny 8.00 
do godziny 15.30.

POKÓJ Nr 10

Jolanta Chlebosz - specjalista 
pracy socjalnej

- absolwentka Wydziału Historyc­
zno - Pedagogicznego Uniwersytetu 
Opolskiego,

- mgr pedagogiki opiekuńczo - wy­
chowawczej o specjalizacji patologia i 
readaptacja niedostosowanych 
społecznie i w zakresie pomocy 
społecznej,

- studia podyplomowe w zakresie 
zarządzania jednostkami pomocy 
społecznej,

- studia podyplomowe w zakresie 
pedagogiki specjalnej o specjalności 
oligofrenopedagogika,

- 9 lat pracy na stanowisku pra­
cownika socjalnego.

TEREN PRACY:
Jedlice, Ozimek ulice: 8 go Marca, 

Dłuskiego, Dzierżona, Opolska, Częs­
tochowska, 22 Lipca, Zakład Opiekuńc­
zo Leczniczy w Ozimku

Dyżur: we wtorki od godziny 
8.00 do godziny 15.30.

POKÓJ Nr 11

Celina Suchodolska - starszy 
pracownik socjalny

- absolwentka Wydziału Historyc­
zno - Pedagogicznego Uniwersytetu 
Opolskiego,

- mgr pedagogiki opiekuńczej i pra­
cy socjalnej,

- ukończyła Studium dla Pracowni­
ków Socjalnych,

- 16 lat pracy na stanowisku pra­
cownika socjalnego.

TEREN PRACY:
Dylaki, Antoniów, Ozimek ulice: Leś­

na, Powstańców Śląskich.
Dyżur: w środy od godziny 8.00 

do godziny 15.30

POKÓJ Nr 9

Józefa Szatkowska - Winnik - 
starszy pracownik socjalny

- absolwentka Wyższej Szkoły 
Zarządzania i Administracji w Opolu 
specjalność praca socjalna z doradz­

twem społecznym,
- obecnie kontynuuje studia magis­

terskie o specjalności praca socjalna 
w Wyższej Szkole Zarządzania i Ad­
ministracji w Opolu,

- ukończyła Studium dla Pracowni­
ków Socjalnych,

- 16 lat pracy w pomocy 
społecznej.

TEREN PRACY:
Grodziec, Ozimek ulice: Sikor­

skiego, Słowackiego, Korczaka, Wyz­
wolenia, Bukowa, osiedla domków jed­
norodzinnych (przy targowisku).

Dyżur: w poniedziałki od godz­
iny 8.30 do godziny 16.00

Natalia Guzy - pracownik soc­
jalny:

- absolwentka Wyższej Szkoły 
Zarządzania i Administracji w Opolu 
specjalność praca socjalna z doradz­
twem społecznym,

- obecnie kontynuuje studia magis­
terskie o specjalności praca socjalna 
w Wyższej Szkole Zarządzania i Ad­
ministracji w Opolu,

- zatrudniona od 1 lipca 2007r.
TEREN PRACY:
Chobie, Mnichus, Biestrzynnik, 

Nowa Schodnia,
Ozimek ulice: Robotnicza, Dwor­

cowa, Daniecka, Polna, Jelenia, 
Wawrzynka, Waryńskiego,
Przemysłowa, Graniczna, Łąkowa, 
Ogrodowa, Zielona.

Dyżur: w poniedziałki od godz­
iny 8.30 do godziny 16.00.
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PROGRAM IMPREZ KULTURALNO - SPORTOWYCH MIASTA I GMINY OZIMEK 
grudzień 2007

data godzina miejsce impreza
02.12.07 13.00 Teatr Roma, Warszawa Spektakl „Koty”- udział zespołów tanecznych Domu

Kultury w widowisku teatru muzycznego „Roma”
02.12.07 18.00 Dom Kultury w

Ozimku- sala 
widowiskowa

5 lecie Sekty Plastycznej- wieczór drugi:
- „Czas”: spektakl Heksagonu Plastycznego
- „Czas”: wernisaż wystawy Heksagonu Plastycznego
- „CSI... Kryminalne zagadki Ozimka” spektakl Teatru 
Fieter

06.12.07 09.00
17.00

Dom Kultury w
Ozimku- sala taneczna

Spotkanie mikołajkowe dla Przedszkolaków
Mikołajki dla dzieci należących do sekcji Domu Kultury

06.12.07 16.00 Plac Św. Marcina-
Szczedrzyk

Spotkanie dzieci ze Świętym Mikołajem

06.12.07 16.00 Świetlica wiejska „Nasz 
zapiecek”- Antoniów

Mikołajki

08.12.07 15.00 Świetlica wiejska-
Schodnia

Mikołaj

09.12.07 18.00 Dom Kultury w
Ozimku- sala 
widowiskowa

5 lecie Sekty Plastycznej- wieczór trzeci:
- „Pod spalonym neonem”: spektakl Teatru InLibed
- „Retrospekcja”: prezentacja wyprawy rowerowej: Chiny- 
Mongolia- Rosja
- „Wilk stepowy”: spektakl Teatru W O!Parach.

11.12.07
08.15
10.15
12.15

Dom Kultury w
Ozimku- sala 
widowiskowa

Narodowy Teatr Edukacji z Wrocławia zaprasza: 
„Książę i żebrak”- spektakl teatralny dla klas IV- VI 
„Pan Andersen”- spektakl teatralny dla klas I- III 
„Adam i Ewa”- spektakl teatralny dla klas gimnazjalnych i 
uczniów szkół średnich

14.12.07 09.00

12.10

Dom Kultury w
Ozimku- sala nr 17
Szkołą Podstawowa w 
Szczedrzyku

Spotkanie autorskie z Markiem Szołtyskiem. Organizator: 
Biblioteka Publiczna w Ozimku

Spotkanie autorskie z Markiem Szołtyskiem
16.12.07 14.00 Bar Pod Kasztanem-

Szczedrzyk
Spotkanie opłatkowe, organizator: Caritas

16.12.07 14.00 Szkołą w Grodźcu Dzień kombatanta oraz Opłatek- Jasełka
16.12.07 14.00 Świetlica wiejska-

Dylaki
Spotkanie opłatkowe

16.12.07 15.00 Bar „Zgoda u Gerwy”-
Schodnia

Wigilia dla starszych i samotnych

16.12.07 17.00 Świetlica wiejska- 
Biestrzynnik

Spotkanie opłatkowe

16.12.07 18.00 Dom Kultury w
Ozimku- sala 
widowiskowa

5 lecie Sekty Plastycznej- wieczór czwarty:
- „Siostry”: spektakl Teatru KTO?
- „Szafa”: wernisaż wystawy Siesty Artystycznej
- „Szafa”: spektakl Siesty Artystycznej

20.12.07 18.00 Dom Kultury w
Ozimku- sala taneczna

„Pastorałki” wg. Tytusa Czyżewskiego w wykonaniu 
Tadeusza Rudnickiego: Teatr Lalki i Aktora w Opolu

28.12.07 19.00 Sala OSP- Szczedrzyk Spotkanie organizacji działających w Szczedrzyku
31.12.07 20.00

00.00

Dom Kultury w
Ozimku- sala taneczna

Plac przed Domem 
Kultury

Zabawa Sylwestrowa, wstęp 95 zł od pary. Informacje i 
bilety: sekretariat Domu Kultury w Ozimku, lub 
telefonicznie: 077 4651139.
Powitanie Nowego Roku z udziałem władz samorządowych 
Gminy i Miasta Ozimek

* W miesiącu grudniu 1007 w Oddziale dla Dzieci i Młodzieży Biblioteki Publicznej w Ozimku można 
oglądać wystawę „Astrid Lindgren (1907- 2002)- Oblicza dzieciństwa”. Zapraszamy!!!

* „Panoramy i kalendarze”- Wystawa fotograficzna p. Ryszarda Bożyma - hol Domu Kultury



Naprawa lodówek, zamrażarek, chłodziarek. 
Montaż klimatyzacji.

Tel. 034 356 42 31, kom. 0-696 116102

Oferujemy karpia świątecznego hodowanego 
ekologicznie. Cena -10,00 zł/kg
Krystian Wolny,
Szczedrzyk, ul. Spokojna 6 % X.

Za okazane współczucie, modlitwę i liczny udział 
w pogrzebie naszego kochanego Męża i Ojca 

śp. Alfreda SPYRY 
serdeczne podziękowania księdzu Wojciechowi, krewnym, 

znajomym, sąsiadom, delegacjom i wszystkim, którzy 
odprowadzili Zmarłego na miejsce wiecznego spoczynku 

składa

żona i syn

Oferujemy w sprzedaży hurtowej i detalicznej 
drzewka świąteczne po atrakcyjnych cenach. 
Krystian Wolny,
Szczedrzyk, ul. Spokojna 6

Ogłoszenia drobne:
Sprzedam działki w Krasiejowie około 10 arów każda. Cena 
3000 zł/ar. Tel. 077 46512 34, kom. 604 501 765.
KARCHER - szybko i tanio! Tel. 0-696 036381.

www.hs.pl
tel. 077 4436440 Hardware 

Storm

__________AGENCJA__________
“HALLADIN-UBEZPIECZENIA”

ul. Powstańców Śl. 2A 
(Centrum Handlowo Usługowe)

Acer 5220
CM1.73GHZ/1GB 

120GB/WIFI
' Windows XP

1999 zł

Ozimek, ul. Krzywa 9 (przy placu targowym)
tel./fax 077 465 25 22, kom. 602 672 435

Zapraszamy: poniedziałek, wtorek, środa, czwartek, piątek 
w godz. 8.00 -10.00 oraz 19.30 - 20.30, 

sobota w godz. 9.00 -11.00

HYUNDAI 19"
X90W Wide

599 zł

BENQ LCD
FP202Wa 20

699 zł

4?
MP3 MINT MP-

639 1GB FM
79 zł

•Komputery 
•Notebooki 
•Tusze 
•Akcesoria 
•Drukarki 
i wiele innych

Obsługa informatyczna firm (25zł/h netto) Naprawa komp. 40 zł
Zapraszamy: pon-pt 11.00-17.00, sobota: 9.00-13.00

RWIS OPON
Szczedrzyk, ul. Sportowa 17
tel. 077 465 52 94, kom. 0-602 516641

Opony nowe i używane 
w atrakcyjnych cenach

Wymiana opon -10,00 zł/sztuka

46-042 Pustków k. Ozimka 
ul. Ozimska 69 a 

tel./fax + 48 (0)77 465 52 58 
www.hema.ow.pl 

hema@hema.ow.pl zajazd@hema.ow.pl

Już otwarte !!!
CENTRUM ODCHUDZANIA
Skorzystaj z bezpłatnych konsultacji w zakresie:
- przywrócenia wymarzonej sylwetki
- odtrucia organizmu
- usunięcia złogów
- wzmocnienia systemu odpornościowego
- opóźnienia procesów starzenia

POMIAR TKANKI TŁUSZCZOWEJ GRATIS !
Ozimek ul.Hutnicza 3 Godziny otwarcia:
I piętro pokój 111 wtorek - piątek

( Manhatan ) 15.00 - 17.00

Po godzinach rejestracja telefoniczna: 077 443 60 23; 0-608 702034 
www.centrumodchudzania.weebly.com

Zapraszamy na

Bal Sylwestrowy 
2.007/2008

Zapisy pod numerami telefonów: 
077 465 52 58, 077 465 53 12 

Ilość miejsc ograniczona Gra DJ

Organizujemy "Bal Muzykanta" w dniu 4 lutego 2.008 r. 

Serdecznie zapraszamy

ZAKŁAD KRAWIECKI

NAGROBKI 
granitowe - lastrykowe 

odnawianie nagrobków 
parapety - schody

Zakład kamieniarski 
Józef Górny 

Dylaki, ul. Szymona 9 c 
tel. 077 465 11 92 

kom. 0-603 59 23 29
Wystawa nagrobków

Jadwiga Pęcherz
Szycie na miarę z materiałów 

własnych i powierzonych
duży wybór tkanin 

przeróbki wszelkiego rodzaju 
szycie sukien ślubnych 
i kreacji wieczorowych

Nowo otwarty sklep 
z firanami i zasłonami poleca: 

szycie, modelowanie 
fachowe doradztwo 

możliwość pomiaru u klienta 
niskie ceny firan

Ozimek, ul. Częstochowska 6a, tel. 077 465 26 45

http://www.hs.pl
http://www.hema.ow.pl
mailto:hema@hema.ow.pl
mailto:zajazd@hema.ow.pl
http://www.centrumodchudzania.weebly.com


ARO TUBI COMPONENTS POLAND Sp. z o.o.

PRACA!!!!
Jesteśmy młodą, szybko rozwijającą się firmą produkcyjną 

z kapitałem włoskim. Zajmujemy się produkcją rur aluminiowych 
o małych przekrojach, wykorzystywanych głównie w przemyśle 
AGD. Nasza oferta skierowana jest przede wszystkim do osób 

poszukujących zatrudnienia w Ozimku

Aktualnie prowadzimy rekrutację na stanowisko:

PRACOWNIK PRODUKCYJNY
Praca dla mężczyzn, 
Ilość wakatów: 4
Pełny etat,
System 3-zmianowy, 
Wykształcenie min. zawodowe, 
Znajomość podstaw mechaniki, 
Wskazana dyspozycyjność do pracy w nadgodzinach 
i w soboty,
Wynagrodzenie:
1440 zł brutto + premia od 0-537 zł brutto za pierwszy 
miesiąc okresu próbnego
1737 zł brutto + premia od 0-537 zł brutto za drugi i trzeci 
miesiąc okresu próbnego

Osoby zainteresowane prosimy o składanie CV na adres: 
ul. Ciepłownicza 9, 46-040 Ozimek 

lub o kontakt telefoniczny:
K----------- ----- ---------  077 402 68 20

Blattin Polska
7 fi H Schodnia

wMa A. V7aVa ul. Ciepłownicza 7

• koncentraty dla trzody chlewnej i bydła
• komponenty paszowe
• śruty białkowe
• lizawki
• preparaty specjalistyczne stosowane w żywieniu zwierząt
• środki higieny doju i profilaktyki wymienia
• folie kiszonkarskie, folie Silotite (do balotów)
• siatka i sznurek Juta

Ponadto oferujemy transport towarowy 6, 12, 24 t.

Magazyn mieści się na dawnym „Remaku” Huty Małapanew.
Czynny od poniedziałku do piątku w godz. 7.00 - 

Tel. kontaktowy: 
magazyn 0606 985 425 

biuro 077 465 44 24, 077 402 63 55

15.00

APTEKA w OZIMKU 
zatrudni: 

KIEROWNIKA APTEKI 
MAGISTRA I TECHNIKA FARMACJI 

na bardzo atrakcyjnych warunkach.
Zainteresowane osoby prosimy o przesłanie CV, listu 
motywacyjnego oraz klauzuli o przetwarzaniu danych 

osobowych na adres e-mail: farmacja3@wp.pl 
tel. 0 660-430-507 lub 0 660-430-510

"PROCHOTA"
USŁUGI REMONTOWO-BUDOWLANE

• DOCIEPLENIA BUDYNKÓW • ELEWACJE • TYNKI OZDOBNE . 
• WYKAŃCZANIE WNĘTRZ .

malowanie, tapetowanie, gładzie szpachlowe, 
regipsy, panele, kafelkowanie

• PRZEPROWADZKI ORAZ TRANSPORT DO 1 TONY •

Prochota Łukasz 
ul. Dłuskiego 9/17 

46-040 Ozimek

Atrakcyjne ceny, 
sotidne wykonanie!

Telefony:
0-696 210 493
077/ 465 24 58

FIRMA HANDLOWA

materiały budowlane 
stropy i nadproża 
stal budowlaną, tarcicę 
impregnaty do drewna 
gwoździe, śruby, kołki itp. 
nawozy mineralne 
skup złomu

Zapraszamy na skład materiałów 
w Krasiejowie, ul. Młyńska 1: 

poniedziałek - piątek 7.00 -16.00 
sobota 7.00 -13.00

Poleca po przystępnych cenach:

* węgiel, miał węglowy
* flotokoncentrat
* groszek EKO
* pasze, premiksy
* koncentraty, fitaminy itp. 
z firmy “Sano"

* odzież i obuwie robocze

Foto - Fast
Przyjdź i wywołaj film - format 10 x 15 

a otrzymasz
PREZENT nowy FILM

W promocji również ODBITKI CYFROWE
Zdjęcia do dokumentów

Ozimek, ul. 8-go marca - Plac Targowy 
tel. 077 474 46 74, 0-604 685169

tanie znicze i wkłady

DACHÓWKI CERAMICZNE 
PRODUKCJI NIEMIECKIEJ

• ANGOBY, GLAZURY •
• SZEROKI WYBÓR ASORTYMENTU •

• ATRAKCYJNE CENY •

USŁUGI BUDOWLANE "ŁKA"
OFERUJE

* kompleksowe realizacje zleceń
* budynki jednorodzinne oraz inne obiekty
* więźby dachowe - pokrycia dachów
* remonty kapitalne
* rozbiórki
* systemy drenarskie

Joachim Bronder

• Naturrot Rófarot Braun Dunkelbraun Schwarzgrau !

PRZYJDŹ, ZOBACZ I PRZEKONAJ SIĘ SAM!

ul. Powstańców Śląskich 124
46-040 Antoniów

tel. 077 465 12 90
tel. kom. 0 606 756 014

Fa. “Rajfel” - Krasiejów
ul. Cegielniana 36 (była baza RSP), 46-040 Ozimek 

tel./fax (077) 4654-524, tel. kom. 0606 709743, 0694 720649 
e-mail: rajfell@op.pl

Zapraszamy: 8.00 - 15.00, w soboty 9.00 - 12.00.

mailto:farmacja3@wp.pl
mailto:rajfell@op.pl


HEKLMgf

“ARBI” ROBOTY ZIEMNE
• wykopy pod budynki
• odwodnienia i drenaże
• oczka wodne - rowy
• wyburzenia i rozbiórki
• montaż przydomowych oczyszczalni
• układanie kostki brukowej

Dy laki, ul. Turawska 26 
tel. 077 465 11 13 
kom. 0-607 933 082

Artur Bronder

Staniszcze Wielkie
ul. Kościelna 2 

tel. 077 461 12 45 
kom. 601 245 364

"MARK"
Zygmunt Jaguś

ZAPEWNIAMY;

Usługi Remontowo-Budowlane

CIESIELSTWO
Marcin Kiczmachowski

WYKONUJEMY:
- więźby dachowe
- przeróbki dachów

- adaptacje poddaszy
- deskowanie
- boazerie itp.

46-040 Ozimek, ul. Sikorskiego 6c/8, tel. 0-608 477 796

O&aldom
PRAWNICZE BIURO NIERUCHOMOŚCI 

mgr prawa Aldona Góżdź 
Licencja zawodowa 5359

Ozimek, ul. Dzierżona 2/7a (obok Urzędu Pracy) tel. 0-508 237 594
www.aldombiuro.gratka.pl,www.aldom.krn.pl

Obrót nieruchomościami, doradztwo prawne, kredyty

SERWIS OGUMIENIA
Ozimek, ul. Kolejowa 1, tel. 077 401 96 85 

(dojazd obok starego kościoła) 
sprzedaż opon nowych i używanych

- osobowe
- ciężarowe
- dostawcze
- rolnicze
- i inne

- oleje luzem - wymiana gratis
- filtry - części
- bieżące naprawy - osobowe 
i ciężarowe

- wymiana tłumików
- pompowanie azotem
- przechowywanie kół
- spawanie Mig-Mag

Zapraszamy: pn. - pt. 8.00 -18.00, sobota 8.00 -14.00

STOLARSTWO
OKNA

ff jjUjjj 11

Unk sałnienta
1970

Wykonujemy:
- okna drewniane
- drzwi zewnętrzne

i wewnętrzne
- schody
- cyklinowanie parkietów

i podłóg drewnianych
- usługi szklarskie: 

szklenie okien i drzwi
- renowację starych mebli
■ inne prace stolarskie

46-042 Szczedrzyk, 
ul. Jedlicka 16

tel./fax (0-77) 465 52 20 
www.buhl.delfnet.com

Przyjmę uczniów do nauki zawodu.

ORGANIZUJEMY;
- wesela
- komunie

- smaczną kuchnię
- miłą obsługę

- przystępne ceny
- wszelkie imprezy rodzinne
- imprezy firmowe
- spotkania towarzyskie

Sylwester 2007/2008
Serdecznie zapraszamy!

!

POSIADAMY;
- trzy sale

- kawiarnię
- ogród

- zamykany parking

Usługi Hydrauliczne Bernard Czorniczek
Krasiejów, tel. 077 465 37 19, kom. 0-606 356 399

- nowoczesne układy centralnego ogrzewania
- instalacje wodno-kanalizacyjne
- remonty łazienek, montaż urządzeń sanitarnych
- pomoc w sytuacjach awaryjnych

30 lat doświadczeń

B+B BRONEK Spółka z o.o.
Schodnia, ul. Ks. P. Gołąba 21
Tel. 077 465 15 61, fax 077 465 44 78 
www.bronek.com.pl
e-mail: info@bronek.com.pl

> imdb
BROMKOWI®

MASZYNY BUDOWLANE I DROGOWE ! 
KONTENERY ! RUSZTOWANIA ! SZALUNKI ! 

SPRZEDAŻ ! WYNAJEM ! SERWIS !

Świadczymy także 
specjalistyczne 

usługi budowlane:
- usługi dźwigowe
- roboty ziemne 

(koparki, ładowarki)
- zagęszczanie gruntu
- prace wyburzeniowe
- cięcie betonu, asfaltu
- wiercenie techniką 
diamentową

- usługi przewozowe i 
specjalistycznego transportu 
drogowego

- agregaty do wylewek 
jastrychowych z obsługą

http://www.aldom.krn.pl
http://www.buhl.delfnet.com
http://www.bronek.com.pl
mailto:info@bronek.com.pl


BETONIARSTWO
ZBUPH Rudolf Błyszcz

Ozimek, ul. Ciepłownicza 3, tel. 077 401 96 90
Zawadzkie, ul. Ks. Wajdy 1, tel. 077 461 6517

tel. kom. 0-603 873 186
• sprzedaż betonu z dostawq do klienta, pompa
• sprzedaż bloczków oraz wyrobów 

z betonu

robót budowlanych

• MALOWANIE • DOCIEPLENIA BUDYNKÓW
• TAPETOWANIE • ELEWACJE
• GŁADZIE » KAFELKOWANIE
• TYNKI OZDOBNE • BIAŁY MONTAŻ
• SUFITY PODWIESZANE • ROBOTY WODNO-
• REGIPSY -KANALIZACYJNE i C.O.
• PANELE PODŁOGOWE • MONTAŻ DRZWI I OKIEN

I ŚCIENNE . ADAPTACJA PODDASZY

Marcin Kowalewski Rajmund Halupczok
Ozimek, ul. 1-go Maja 3/12 Ozimek, ul. Kopernika 8 

tel. 077 465 21 34 JK tel. 077 465 35 11 
kom. 669 872 525 kom. 607 509 127

CZYSZCZENIE PIERZA 
SZYCIE KOŁDER 
I PODUSZEK
Zawadzkie, ul. Powstańców Śląskich 3a 
poniedziałki, środy, piątki 16.00 - 20.00

tel. 077 463 49 13, kom. 0605 425712

AUTO- KOSMETYKA
CZYSZCZENIE TAPICERKI 

RENOWACJA I POLEROWANIE LAKIERÓW 
SPAWANIE PLASTIKU

Krasiejów.ul. Spóracka 51, tel. 077/ 465 37 21

P.H.U. “KARTEL” Autoryzowany dealer
46-040 Krasiejów/Ozimek, ul. Brzeziny 22a, tel. 077 465 37 60, www.kartel.auto.pl

BLACHARSTWO - LAKIERNICTWO - OPONY

Autorobot fi
B20 j.W

AUTOROBOT B-20
to nowoczesne komputerowe urządzenie 

gwarantujące perfekcyjną naprawę blacharską 
Zastosowanie Autorobota umożliwia elektroniczny 

pomiar nadwozia, dzięki któremu po naprawie: 
- auto “trzyma się” drogi

- najważniejsze punkty nadwozia mają położenie 
jak przed wypadkiem

- opony zużywają się prawidłowo
- auto jest bezpieczne

\N naszej ofercie znajdziesz również 
usługi w zakresie:

♦ wykonywania kosztorysów powypadkowych
♦ lakierowania pojazdów w profesjonalnej kabinie
♦ spawania plastików (zderzaki, zbiorniki itp.)
♦ naprawy uszkodzonych szyb
♦ rozliczania bezgotówkowego z firmami ubezpieczeniowymi
♦ doradztwa powypadkowego, jako jedni z nielicznych

w Polsce posiadamy certyfikat nr LO 45K/2005 dotyczący 
nowych zasad rozliczania szkód z OC od 1 sierpnia 2005 r.

Jeśli masz kłopoty z dostarczeniem auta po wypadku do nas, wyślemy lawetę, udostępnimy auto zastępcze

Oferujemy części do samochodów osobowych wszystkich marek.

- REGENERACJA PRZEKŁADNI KIEROWNICZYCH
- NAPRAWA UŻYTYCH PODUSZEK POWIETRZNYCH
- MONTAŻ GAZU DO KRAJÓW UNII EUROPEJSKIEJ

E - UBEZPIECZENIA KOMUNIKACYJNE: PZU - BENEFIA
z*

§ NOWOŚĆ: BEZPŁATNY* krajowy i zagraniczny transport 
? samochodów powypadkowych do naprawy w naszej ASO

Wyprzedaż aut:
- Grandę Punto 1,4 2006 r. - 37.000 zł
- Panda 1,1, klima, wspomaganie 2006 r.

- 27.000 zł
- Panda 1,1, gaz 2003 r. - 19.000 zł
- Honda Civic 1999 r. - 16.800 zł
- Fiat Bravo 1,9 JTD 2007 r. - 66.716 zł

Pojedyncze elementy karoserii naprawiamy w jeden dzień. 
Drobne odkształcenia nadwozia usuwamy bez konieczności lakierowania.

http://www.kartel.auto.pl


GEHLOFF-BOENNEN
Spółka z o.o.
46-040 Ozimek, Grodziec ul. Dolna 5 
tel./fax 077 465 15 09, 
kom. 0-603 409 688

ZAKŁAD SEGREGACJI ODPADÓW 
KOMUNALNYCH I BUDOWLANYCH 
z siedzibą przy wysypisku śmieci w Dylakach

GEHLOFF-BOENNEN zajmuje się:

- odbiorem odpadów stałych
- segregacją odpadów komunalnych

i budowlanych
- recyklingiem samochodów
- wynajmem kontenerów od 1 do 40 kubików
- skupem i zbiórką złomu
- robotami wyburzeniowymi
- zbiórką surowców (plastik, makulatura, szkło)
- świadczeniem usług transportowych

GEHLOFF-BOENNEN używa specjalistycznego 
sprzętu, takiego jak:

- koparka ATLAS
- ładowarka HANOMAG
- spycharka HANOMAG
- kruszarka do betonu
- samochody 

kontenerowe
- samochody IVECO

Masz problem ze śmieciami, porozmawiaj tylko z nami!

Zapewniamy:

* profesjonalny transport

* doradztwo techniczne

Ponadto oferujemy:
* sterowniki
* wentylatory
* uszczelnienia
* kuchnie węglowe

Polecamy:
* kotły węglowe
* na drewno
*koks
* miał węglowy
* biomasę, zboża itp.

NAJWIĘKSZY DOM HANDLOWY UJ ZAWADZKIEM
PONAD 1200 m! POWIERZCHNI HANDLOWEJ

Zawadzkie, ul. Opolska 68
Oferujemy:
- szeroki wybór odzieży i bielizny 
damskiej, męskiej i dziecięcej

- pasmanterię
- pościel
- konfekcję
- tkaniny
- firany - sprzedaż i szycie
- rolety i karnisze

Serdecznie zapraszamy na zakupy!

Czynny:
poniedziałek - piątek 9.00 -17.00 
sobota 8.00-13.00

Kontakt z nami:
tel./fax 077 46 34 626
e-mail: centrum.zawadzkie@interia.pl 
www.dhcentrum.eu

Ponadto:
JUBILER

PUNKT LOTTO 
KANTOR WYMIANY WALUT 

ZAKŁAD KRAWIECKI 
PRALNIA CHEMICZNA 

PERFUMERIA “EWA” 
ZAKŁAD FOTOGRAFICZNY 

SKLEP ZABAWKOWY

mailto:centrum.zawadzkie@interia.pl
http://www.dhcentrum.eu
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Nowy Salon
w Ozimku, ul. Wyzwolenia 34, 

tel. 077 443 62 62, kom. 0-664 617618

Spotkajmy się na

■Wl^CZO^T.
w dniu 30 listopada 2007 r. o godz. 16.00

Przeżyjmy profesjonalne doradztwo w zakresie 
stylizacji fryzur, koloryzacji i makijażu. 

Gościem specjalnym tego wieczoru będzie 
stylista fryzur Markoni. 

Cały pokaz odbędzie się przy degustacji serów, win 
i dobrej muzyce.

Dla uczestników Andrzejkowego Wieczoru przewidujemy 
promocje, losy, wróżby i lanie wosku.

Serdecznie zapraszamy
Ilość miejsc ograniczona

Kontakt: tel. 077 443 62 62

ZAPRASZAMY: pn.- pt. 9.00 - 20.00, sobota 10.00 -14.00

AUTO MYJNIA "LOTOS"
Ozimek, ul. Opolska 1 

zaprasza: poniedziałek - sobota 8.00 - 19.00
w niedziele

Studio Kosmetyczne

nieczynne

dyplomowana kosmetyczka 
Alicja Brysz 

Ozimek,Opolska 3 
tel. 077 44 36 032. 606 33 03 34

Ć?FŁR.UJŁMY 5ZLR.0KĄ <AM^ ZABIŁBY P06T<Z5ć7\\/ANYaJ

DO IŃPYWlPUALŃYCU P<2TRZLB IĆlIŁNtAY.

Pr^P^ŃUJLMY SPŁCJALNL ZAPRćJóZLŃIA KT<ŹR.Ł

M<2ŻŃA W/IZĘ.CZYĆ W FtfRMIŁ PR.ŁZŁŃTU UR.Ó>DZlN<2\VLć;<? 

up^miNKu óWiątlczNl^ lub Na iNNą ć^iZazję.

Zapraszamy'.!!
.............. J

Kwiaciarnia "LOTOS"
Ozimek, ul. Opolska 1 

tel. 077 44 36 303
zaprasza: poniedziałek - sobota 9.00 - 17.00 

w niedziele - nieczynne

DUŻY WYBÓR GOTOWYCH
r

PROJEKTÓW BUDOWLANYCH
- SPRZEDAŻ PROJEKTÓW GOTOWYCH I ICH ADAPTACJE
- KIEROWNICTWO I NADZÓR BUDOWLANY
- HALE I WIATY Z PROFILI ZET FIRMY BALEX METAL
- KOMPLETNE SYSTEMY POKRYĆ DACHOWYCH
Z BLACH I PŁYT WARSTWOWYCH

Krasiejów, ul. Słoneczna 3a, tel. 077 465 45 41 po 15.00

Usługi Remontowo-Budowlane
♦ rozbudowa wnętrz ♦
♦ zabudowa poddaszy ♦
♦ sufity podwieszane ♦
♦ ściany działowe ♦
♦ tapetowanie ♦
♦ malowanie ♦
♦ gładzie szpachlowe ♦

♦

Henryk Sladek ♦
Schodnia,

ul. Powstańców Śl. 19 * 
tel. 077 465 18 89 ♦

kom. 0-608 785 885 ♦
♦

Z tym kuponem 
15 % rabatu 

na oprawy okularowe

X----------------------

OPTYK
Galeria “Venus”

Ozimek, ul. Hutnicza 5

BANK SPÓŁDZIELCZY 
w LEŚNICY

Oddział w Ozimku 
ul. Powstańców Śl. 1

Czynny: pn.-pt. 10.00 -17.00, sobota 9.00 -12.00

zaprasza na

KOMPUTEROWE BADANIE WZROKU
(robisz okulary - badanie gratis)

Zapisy osobiście lub pod nr tel. 077 4206074

Tylko u nos I Tylko u nas I Tylko u nos !
NOUJOŚĆ - MINI GOLF - 16 DOŁKÓW
Znakomito rozrywko no długie zimowe wieczory!

Restauracja-Bar “Cameleon”
Dawna stołówka w Ozimku przy ul. Słowackiego 1 

tel. 077 443 62 11, kom. 0-698 518370
zaprasza na:
śniadania, obiady, kolacje, obiady abonamentowe 
organizujemy:
wesela, komunie, przyjęcia rodzinne, spotkania towarzyskie, 
bankiety, konferencje, imprezy cateringowe

WLK© OJ
szybkie wpłaty ELIXIR 

i niskie prowizje

TELEFON, GAZ 
REJON ENERGETYCZNY 

PZU, RTV, KRUS 
WPŁATY NA INNE BANKI

W dniach największych płatności obsługę prowadzą dwie kasy!

GODZINY OTWARCIA:

PONIEDZIAŁEK 8.00 - 15.30
WTOREK - PIĄTEK 8.00 - 15.15 

SOBOTA NIECZYNNE 002 A
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pożyczki konsolidacyjne

przenieś kredyty do
SKOK

i zamień je
na jeden,tańszy

O SKOK
: STEFCZYKA

OZIMEK, ul. Hutnicza 5 (w Galerii Venus)tel. 077 465 19 50, 0 692 669 658

KREDYTY CENT
TYLKO U NAS NOWE BANKI 

NOWOŚĆ !! BANK BEZ BIKU !!!
PROSTY KREDYT BEZ ZAŚWIADCZEŃ 

O DOCHODACH 
PROMOCYJNE WARUNKI DLA EMERYTÓW

I RENCISTÓW 
DOCHÓD OD 400 ZŁ NETTO

Zapraszamy do biura w Ozimku, 
ul. Dzierżona 2C (obok Urzędu Pracy) 
tel. 077 465 19 90, kom. 604 977 035

BHR POD KHSZTflnem
Szczedrzyk, Plac 1-go Maja 8, tel. 077 465 51 25

OFERUJEMY USŁUGI CATERINGOWE
Organizacja przyjęć w domu Klienta

Polecamy tanie i smaczne obiady
KUCHNI ŚLĄSKIEJ

Zapraszamy na Bal Sylwestrowy
2007/2002

Pełna konsumpcja Gra zespół muzyczny

alujplast "DREW-PLfłST"
OKNA PCV - ALU - DREWNO

Rolety zewnętrzne i wewnętrzne
Drzwi zewnętrzne - wewnętrzne - antywłamaniowe

Wykańczanie wnętrz: 
montaż paneli, regipsy, roboty murarskie

Jesienna promocja na okna PCV 
ALUPLAST i GEALAN

\_________________________________________________________________7

Serwisujemy i naprawiamy 
wszystkie systemy okien i drzwi

STAŁA WYSTAWA - BIURO HANDLOWE
46-040 Ozimek, ul. Powstańców Śląskich 9
tel./fax 077 465 43 52, kom. 0-601 622 195

Zapraszamy: poniedziałek - piątek 10.00 - 16.00

Nasz Czytelnik może być Twoim Klientem! 
Zadzwoń - tel. 465 30 83 codziennie po godz. 16.00.

tel. kom. 0-607 842 313

CINY REKLAM 1 OGŁOSZEŃ:
— strona ostatnia ....................................................... 2,50 zt/cm1
— wewnątrz numeru ........................................... 1.50 zt/cm1
— kondolencje, podziękowania .............................1.00 zt/cm1
— ogłoszenia drobne ........................................  1,00 zt/stowo
- upusty cenowe dla statych klientów.

Do ww. cen dolicza się podatek VAT.

WIAD- ' ..
OZIMSKIE

“Wiadomości Ozimskie"
Lokalna gazeta samorządowa

Miasta i Gminy Ozimek.

Redakcja: Witold Żurawicki (red. naczelny), Janusz Dziuban 
Współpraca: Krzysztof Spałek, Konrad Mientus, Jan Niesłony
E-mail: wo@ugim.ozimek.pl Redakcja zastrzega sobie prawo dokonywania skrótów.
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- miła i fachowa obsługa
- modne strzyżenia
- balayage. farbowania, pasemka
- trwałe ondulacje
- prostowanie włosów
- fryzury ślubne (z dojazdem do 
domu Klienta)

Łochowska 15, tel. 077/ 443 62 93

^abon wryzjersyi
damsko-męski

KLIMATYZOWANY
AGD fiRKfiDlB RTV

Ozimek, ul. Dłuskiego 1, teł. 077 4436688

Komputery

Duży 
wybór 
akcesoriów

Zapraszamy: pn.- pt. 9.00 -19.00, w soboty 8.00 -14.00

Schodnia, uh. (P. ‘Kuczki 

organizuje na zamówienie: 

bankiety, 
przyjęcia urodzinowe, 

komunie, 
uroczystości rodzinne

i okolicznościowe 

Zapewniamy smaczną kuchnię
i profesjonalną, milą obsługę

Jedyna telewizja nowej generacji

Dekoder nbox HDTV - 0 Zł
Dekoder nbox HDTV recorder - 0 zł

Ksero * Pieczątki

WIZYTÓWKI * FAX
Ponadto wykonujemy 
w języku polskim i niemieckim, 
z możliwością umieszczenia zdjęcia:
- zaproszenia ślubne
- komunijne
- okolicznościowe
- naklejki “Wódka Weselna” 

z imionami i datą ślubu
- wizytówki do kołaczy
- podziękowania

Ozimek, ul. Wyzwolenia 24, tel. 077 44 36 269

■i

/4vans
ELEKTROMARKET

Sklep “DOMEX”
Ozimek, ul. Wyzwolenia 38

tel. 077 402 66 25

Promocja do 31 grudnia 2007 r.

włącz ciekawość

Zapraszamy: pn.- pt. 9.00 -18.00, soboty 9.00 - 13.00

Zapraszamy do 
Oddziału SKOK 

w Ozimku, 
ul. Wyzwolenia 13, 
tel. 077 465 21 88

SKOK
im. Powstańców Śląskich w Zdzieszowicach

- okres kredytowania do 15 m-cy
- wypłacana od ręki na podstawie 

dowodu osobistego i odcinka z poborów
- bez poręczenia i bez zgody współmałżonka*

* dla osób z solidną historią pożyczkową

SKLEPY “TERKA”Ó
—Rok założenia 1983 —

Ozimek, ul. Częstochowska 12a, tel. 077/ 402 66 00
zaprasza w godz. 9.00 - 17.00, w soboty 8.00 -13.00

Ozimek, ul. Powstańców Śl. 2a, tel. 077/ 465 19 20, 44 36 298
zaprasza w godz. 7.00 -17.00, w soboty 9.00 -13.00

Remontuj z nami!

Już otwarty!
Sklep “TERKA” przy ul. Częstochowskiej 12 a


